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Na 6 dni Warszawa stolicą
światowej astronautyki

700 naukowców z 25 krajów przy sioEe obrad

Dekoracja przodujących rolników
W przeddzień tradycyjnych obchodów' ogólnokrajowych 

dożynek w godzinach wieczornych 5 bm. odbyła się w Bel­
wederze dekoracja blisko 100 przodujących rolników i pra­
cowników' rolnictwa oraz pracowników naukowych insty­
tutów i zakładów doświadczalnych wysokimi odznaczeniami 
państwowymi nadanymi przez Radę Państwa. Dekoracji do­
konali: I sekretarz KC PZPR Władysław Gomułka i prze­
wodniczący Rady Państwa Edward Ochab.
W uroczystościach udział 

wzięli członkowie najwyższych 
władz partyjnych i państwo­
wych — Władysław Gomułka, 
Józef Cyrankiewicz, Marian 
Spychalski, Mieczysław Ja­
gielski, Czesław Wycech, Sta­
nisław Kulczyński, Bolesław 
Podedworny, Józef Ozga-Mi- 
dialski, Józef Tejchma, Kazi­
mierz Banach, Julian Horo- 
decki, członkowie Rady Pań­
stwa, członkowie rządu, człon­
kowie kierownictwa Minister­
stwa Rolnictwa, przedstawi­
ciele Centralnego Związku Kó­
łek Rolniczych z prezesem 
Franciszkiem Gesingiem oraz

przedstawiciele naczelnych 
władz innych organizacji spo­
łecznych i gospodarczych dzia­
łających na wsi.

Zwracając się do przybyłych 
przodujących przedstawicieli 
wsi polskiej przewodniczący
Rady Państwa Edward

Polepszyć pracę 
rad narodowych

Jedno z tegorocznych po-
siedzeń plenarnych KW
PZPR w Poznaniu poświęco-
ne będzie 
nia pracy 
rodowych, 
rozpoczęły

sprawom polepsze- 
prezydiów rad na- 
W związku z tym 
się zebrania POP

przy prezydiach powiatowych 
rad narodowych, na których 
dyskutowane są problemy 
usprawnień organizacyjnych.
Zebrania 
wczoraj 
działem 
PZPR —

takie odbyły się
we Wrześni z 
I sekretarza

Ur 
KW

Jana Szydlaka, w
Szamotułach — z udziałem 
sekretarza KW Stanisław* 
Furgała i w Słupcy — z u- 
działem członka Egzekutywy 
KW Zdzisława Cegłowskiego.

Nowy 100-tonówy 
marten

v hucie „Zawiercie”
W hucie „Zawiercie” prze­

kazano w poniedziałek do 
eksploatacji nowy, 100-tono- 
wy piec martenowski, wypo­
sażony w pełną automatykę i 
przystosowany do opalania 
płynnym paliwem (mazutem).

Dzięki uruchomieniu pieca 
o 23 dni wcześniej niż plano­
wano, stalownicy „Zawiercia”

Ochab przekazał im serdeczne 
pozdrowienia w imieniu partii, 
stronnictw politycznych i or­
ganizacji skupionych w-e Fron­
cie Jedności Narodu, w imie­
niu Rady Państwa i rządu, a 
także gorąco pogratulował im 
odznaczeń nadanych przez 
Radę Państwa, za zasługi w 
pracy zawodowej i społecznej.

Następuje uroczysty akt de­
koracji.

Order Sztandaru Pracy II 
kl. otrzymują: Dionizy Bro-

Mało jest takich dni w naszej 
stolicy jak święto plonów. Jest 
on zawsze gwarny, radosny i ko­
lorowy od reaionainych strojów 
tysięcy delegatów z całej Polski. 
Tegoroczne Centralne Dożynki 
miały charakter szczególny, al­
bowiem przypadały w rocznicę 
XX-lecia od ogłoszenia Dekretu 
o Reformie Rolnej. Bilans 20-!e- 
cia jest naprawdę imponujący: 
produkujemy obecnie — w po­
równaniu z okresem przedwojen­
nym — 2,3 razy więcej mięsa, 
o 30 procent więcej zboża, pra­
wie o połowę więcej mleka i 
4 razy więcej buraków cukro­
wych, Fundamentem zaś tych c- 
siagnięć była m. i:*., reforma rol­
na, Święto Dożynek obchodziła 
radośnie caia Polska, gdyż go­
spodarka rolna, jej postęp i roz­
wój sa sprawami jak najbardziej 
obchodzącymi nas wszystkich. 
Na zdjęciu: przedstawiciele naj­
wyższych władz otrzymują sym­
boliczny bochen chleba z mąki 

z tegorocznych zbiorów.
CAF — fot. Matuszewski

W Warszawskim Pałacu K ultury i Nauki rozpoczął 
wczoraj 6-dniowe obrady XXXV Międzynarodowy Kon 
gres Astronautyczny. Bierze w nim udział ok. 700 naukow 
ców z 26 krajów Europy, ob u Ameryk, Azji oraz przed- 
siawiciele szeregu międzynarodowych organizacji nauko­

wych.

Ponad 1100 tys. 
ton zboża 

już w magazynach
Do soboty gospodarstwa 

PGR-owskie i chłopi dostar­
czyli do magazynów i punk­
tów skupu ponad 1.100 tys.
ton ziarna z tegorocznych
zbiorów. Z ilości tej, ok. 770 
tys. ton zboża pochodzi z go­
spodarstw indywidualnych.

Skup zboża najlepiej prze­
biega w województwach pół­
nocnych: gdańskim, szczeciń­
skim i koszalińskim, a także 
w woj.: łódzkim, warszaw­
skim, rzeszowskim i katowic­
kim.

Warto dodać, że już 14 po­
wiatów w kraju doniosło o 
całkowitym wykonaniu tego­
rocznego planu obowiązko­
wych dostaw zboża. (PAP)

Obrady otworzył wiceprze­
wodniczący Międzynarodowej 
Federacji Astronautycznej, 
prezes Polskiego Towarzy­
stwa Astronautycznego, wy­
bitny polski uczony — prof. 
Michał Łuno. Przemówienia 
powitalne wygłosili m. in. w 
imieniu polskiej nauki, pre­
zes PAN—prof. Janusz Grosz 
kowski, a z ramienia Federa­
cji — jej przewodniczący .wy 
bitny uczony francuski — 
prof. Edmond A. Brun.

Sądząc z ilości nadesłanych 
referatów oraz z ich tematy­
ki — kongres warszawski bę­
dzie najpoważniejszym w hi­
storii dotychczasowych spot­
kań naukowców zajmujących 
się problemami kosmicznymi. 
Referaty, które zostały przy­
gotowane pod egidą „między-

Tito 
odwiedzi Węgry

Jak podała Agencja Tan- 
jug, prezydent Jugosławii i se­
kretarz generalny Związku 
Komunistów Jugosławii — J. 
Broz-Tito, złoży oficjalną wi­
zytę na Węgrzech w dniach 
11—16 września br.

Prezydent Tito przybędzie 
na zaproszenie przewodniczą­
cego Rady Prezydialnej WRL, 
I. Dobi i pierwszego sekreta­
rza Komitetu Centralnego Wę 
gierskiej Socjalistycznej Par­
tii Robotniczej, premiera J. 
Kadara. (PAP)

dzisz dyr. PGR Łęczana,

narodowego laboratorium

wyprodukują dodatkowo
3 tys. ton stali. (PAP)

Ok.

Pogotowie bojowo 
w armii greckiej 
Greckie siły zbrojne posta­

wione zostały w stan pogoto­
wia w związku z przemówie­
niem premiera Turcji, Inonu, 
które w Atenach ocenione zo-
$alo jako groźba.

Według informacji ateń­
skich, Turcja rozmieściła 
^zdłuż granicy grecko-turec­
kiej jednostki artylerii i czoł­
gów. W związku z tym wojska 
greckie w tym rejonie otrzy- 
maiy rozkaz gotowości bojo­
wej; podobne instrukcje wy- 
Jane zostały lotnictwu i 
‘ona morskim. (PAP)

si-

W stulecie
I Międzynarodówki

rocznicę Pierwszej 
^azynarodówki uczczono w 

J'eazielę wieczorem w Loft- 
Uroczystym wiecom bry 

komunistów w sali 
Finnsbury Town

Taaki sum!
ft^ak'amat°r, Mihaly Koyacs z 
Ifił a ®z°tn°k na Węgrzech, zło- 
brzvJIa w<tdkę w rzece Cisie ól- 

długości 2,30 m.
tego .®odztnę Mihaly Kovacs i 
Miot-JWÓCh koleSów walczyli z 
gnęli acą rybą, zanim wycią­
ga 7o ns brzeg. Suma, ważące- 
'tenes^-’ Sprz,eda>1o jednej z bu- 
Przvr^"Sklch restauracji, gdzie ।

Z°n? z niego 300 porcji 
J Węgierskiej zup}’ rybnej.

PAP I

pow. Lublin, Marian Budnik 
— rolnik, prezes kółka rolni­
czego w Zakrzewie, pow. Zło­
tów, woj. koszalińskie, Karol 
Gawłowski — dyr. Zjednocze­
nia Hodowli Roślin i Nasien­
nictwa, Marian Grzyb — dyr. 
Generalnego Inspektoratu PGR 
w Ministerstwie Rolnictwa.

Krzyże Oficerskie Orderu 
Odrodzenia Polski otrzymują: 
Alojzy Gogolewski — kierow­
nik PGR Łączany, pow. Na­
mysłów, woj. opolskie oraz 
Wacław Strużyński — dyr. 
PGR Zawada, pow. Dębica, 
woj. rzeszowskie.

Krzyże Kawalerskie Orderu 
Odrodzenia Polski wręczono 
51 osobom, a Złote Krzyże Za­
sługi 43 osobom.

W imieniu odznaczonych go­
rąco podziękował za tak za­
szczytne wyróżnienia dyrektor 
PGR Łęczana — Dionizy Bro­
dzisz.

Następnie przewodniczący 
Rady Państwa podejmował 
odznaczonych lampką wina.

Zabierając głos Władysław 
Gomułka złożył odznaczonym 
serdeczne życzenia i gratula­
cje i podziękował im za trud 
włożony w tak ważną dziedzi­
nę gospodarki narodowej jaką 
jest rolnictwo. Plony uzyska­
liśmy nie takie jakich byśmy 
sobie życzyli, od trzech lat bo­
wiem rolnictwo nasze trapi 
zła pogoda. Tak też było i w 
roku bieżącym. Gdyby jednak 
państwo nie zwiększało środ­
ków na rzecz unowocześnie­
nia rolnictwa, zbiory byłyby 
z pewnością znacznie gorsze. 
Prosty stąd wniosek, że musi- 
my z całą energią dążyć do 
stałego podnoszenia poziomu 
kultury rolnej, zwiększać po­
moc państwa dla rolnictwa.

Następnie Władysław Go­
mułka mówił o niektórych za­
daniach jakie stoją przed na­
szym rolnictwem w najbliż­
szych latach.

W czasie spotkania, które 
upłynęło w niezwykle serdecz­
nej i przyjacielskiej atmosfe­
rze, przedstawiciele najwyż­
szych władz partyjnych i pań­
stwowych w bezpośrednich 
rozmowach z przodującymi 
rolnikami żywo interesowali 
się ich życiem i pracą. (PAP)

Cel: Zbliżenie i współpraca
V Kongres Miast Bliźniaczych 

zakończył obrady

W poniedziałek zakończył się w Warszawie V Kongres 
Światowej Federacji Miast Bliźniaczych. W czasie posiedze­
nia plenarnego, przedstawiciele poszczególnych komisji zło-
żyli sprawozdania i końcowe
Komisja współpracy mię­

dzykomunalnej zaproponowa­
ła organizowanie pomocy spe­
cjalistycznej miast, należących 
do federacji. Zgodnie z tym 
zaleceniem, przewiduje się, że 
w Warszawie powstanie pra­
cownia urbanistyczna, której 
zadaniem będzie przygotowy-

wnioski.
zabierali głos, przemawiał * bur­
mistrz Skopje, Krste Markovski, 
który podziękował Federacji za
pomoc, udzieloną odbudowie

wanie 
miast, 
snych 
czeniu

projektów planów dla 
nie posiadających wła- 
pracowni. W oświad- 

końcowym, komisja
kultury stwierdziła, iż miasta 
bliźniacze powinny popierać i 
ułatwiać wymianę nauczycie­
li, asystentów i studentów. .

W czasie plenarnego posie­
dzenia, dokonano wyboru no­
wego przewodniczącego ŚFMB 
— którym został powtórnie 
minister spraw zagranicznych

swego miasta. Przekazał on rów­
nież specjalne podziękowanie na 
ręce przewodniczącego Prezydium 
St. RN, dla mieszkańców Warsza­
wy — miasta, które jako jedno z 
pierwszych pospieszyło z pomocą 
zniszczonemu Skopje.

Kongres SFMB, składając hołd 
bohaterstwu Warszawy, która pa- 
dła ofiarą faszyzmu, wyraził swą 
wolę służenia sprawie wzajemne­
go zrozumienia między narodami 
i współpracy wszystkich miast 
świata dla utrwalenia pokoju.

PAP

Senegalu mer miasta M.

Inwestycyjna 
narada w Pile

Backe — Doudou Thiam. Jed­
nym . z wiceprzewodniczących 
Rady Wykonawczej został wy­
brany ponownie przewodni­
czący Prezydium St. RN — 
Janusz Zarzycki.

Wśród wielu mówców, którzy

Doroczne nagrody 
dla publicystów rolnych
W przededniu centralnych 

uroczystości dożynkowych od­
była się w Domu Dziennika­
rza w Warszawie uroczystość 
wręczenia nagród za najlepsze

Po Ostrowie i Kaliszu, przyszła 
kolej na Piłę. 6 bm. odbyła się 
tam w J^omitecie Miejskim PZPR 
narada inwestycyjna, na której 
dokonano konfrontacji pilskich za­
mierzeń budowlanych na rok 1965 
z możliwościami przerobowymi 
przedsiębiorstw wykonawczych. 
Na naradę tę przybyli m. in.: kie­
rownik Wydziału Ekonomicznego 
KW PZPR — Henryk Stach, prze­
wodniczący Wojewódzkiej Komi­
sji Planowania Gospodarczego — 
Witold Hempowicz oraz dyrektor 
Poznańskiego Zjednoczenia Bu­
downictwa — Wacław Szmaus.

księżycowego”, poruszają sze 
reg konkretnych, roboczych 
problemów związanych z lo­
tem na „Srebrny Glob” oraz 
z badaniem jego powierzchni. 
Grupie tej przewodniczy Ame 
rykanin prof. Frank Malin i, 
a wśród autorów referatów 
widnieją nazwiska takich 
sław jak prof. Leonid Sie- 
dow — „ojciec” radzieckich 
sputników oraz dr William 
Pickering — twórca „Range- 
ra-7”. Referaty te zawierają 
wiele najnowszych szczegó­
łów badań przeprowadzonych 
w ośrodkach naukowych 
ZSRR, USA, Francji, W. Bry 
tanii i in. Będą one z pew­
nością ważnym • czynnikiem 
przyśpieszenia terminu wy­
strzelenia pojazdu z załogą 
na Księżyc. Prof. Pickering 
przedstawił w dniu otwarcia 
kongresu rewelacyjne wyni­
ki wyprawy amerykańskiego 
statku „Ranger-7” oraz za­
prezentował nie opublikowa­
ne dotychczas zdjęcia i fil­
my z tej wyprawy.

Zagadnienia „księżycowe” 
dominują takż*e i w innych 
zespołach Kongresu. Z wiel­
kim zainteresowaniem ocze­
kiwane są referaty omawia­
jące najnowsze rozwiązania 
silników rakiet nośnych oraz 
pojazdów do lądowania i 
startu z Księżyca. Naukow­
cy z kilku krajów przedysku 
tują także program wyprawy 
księżycowej. Oddzielna — 
również silnie rozbudowana 
grupa zagadnień kongresu — 
to sprawy biomedyczne.

W sumie w czasie obrad 
wygłoszonych zostanie na 
warszawskim kongresie ok. 
170 referatów naukowych róż 
nych specjalności. (PAP)

Arabska kontsrenc;a 
na szczycie

W sobotę wieczorem o go­
dzinie 19 czasu miejscowego 
otwarta została w Aleksandrii 
druga arabska konferencja na 
szczycie. Biórą w niej udział 
królowie i szefowie państw II 
krajów — członków Ligi Arab­
skiej (krajów tych jest 13): 
prezydent Ben Bella (Algie­
ria), ksia.żę Fajsal (Arabia 
Saudyjska), prezydent Arii 
(Irak), król Husejn (Jordania), 
prezydent Helou (Liban), król 
Idris (Libia), Szeik el Sabbah 
(Kuwejt), prezydent Naser, 
(ZRA), prezydent Abbud (Su­
dan), prezydent Hafiz (Syria), 
prezydent Sallal (Jemen).

Nieobecni są król Maroka, 
Hasan II i prezydent Tunezji, 
Burgiba.

Zgon prof. dr.
W. italskiego
6 bm. zmarł nagle profesor

nadzwyczajny dr Witold
Mizgalski, kierownik Zakładu 
Chemii Fizycznej Akademii 
Medycznej w Poznaniu.

Pożegnanie Zmarłego odbę­
dzie się 9 bm. (środa) o godz. 
13 w hallu Collegium Maius, 
ul. Fredry MO.

prace publicystyczne 
ny rolnictwa, jakie 
się w prasie i radiu
1963.

Dwie

z dziedzi 
ukazały 
w roku

przyznano:
Srodze z

pierwsze
red.

nagrody
Alojzemu

.Polskiego Radia
za cykl komentarzy radio­
wych pt. „Ziemia i ludzie” o- 
raz Maciejowi Gryfinowi z 
„Gazety Poznańskiej”, za pu­
blicystykę o rolnictwie wielko 
polskim. (PAP)

Wstępna „przymiarka” zamie­
rzeń do możliwości wykazała nie­
dobór mocy przerobowej rzędu 21 
milionów zł oraz sprzeczne z ra­
chunkiem ekonomicznym, wydłu­
żanie planowego cyklu realizacji 
wielu inwestycji. Korzystaja.c 
więc z obecności kompetentnych 
ludzi z Poznania i inicjatywy se­
kretarza KM PZPR w Pile — Zbi­
gniewa Kicińskiego, dokonano od 
ręki szeregu poprawek w projek­
cie planu, oraz wytypowano o- 
biekty, które ze względu na swe 
znaczenie, muszą być realizowane 
w pierwszej kolejności. Należą do 
nich m. in. obiekty Pilskiego 
Przedsiębiorstwa Poszukiwań Naf‘ 
towych. (p. eh)

Powrót delegacji 
NK ZSL z Finlandii
W sobotę powróciła z Fin­

landii delegacja Naczelnego 
Komitetu ZSL, która gościła 
w tym kraju, na zaproszenie 
Unii Agrariuszy Fińskich. W 
skład delegacji, której prze­
wodniczył prezes NK ZSL —

Prof. dr Mizgalski urodził się 
18 września 1913 r. w Wągrowcu, 
woj. poznańskie. Egzamin dojrza­
łości zdał w roku 1934. Tego sa­
mego roku został przyjęty na Od­
dział Farmaceutyczny Uniwersy­
tetu Poznańskiego. W roku 1937 
rozpoczął pracę w Zakładzie Che­
mii Farmaceutycznej U. P. w cha­
rakterze asystenta. W roku 1938 
otrzymał dyplom magistra far­
macji. W okresie II wrojny świa­
towej przebywał w ZSRR, pracu­
jąc w laboratoriach aptecznych. 
Po powrocie do kraju, zajął przed 
wojenne stanowisko, st. asysten­
ta w Zakładzie Chemii Farmaceu­
tycznej.

W kwietniu 1948 r. zostaje pro­
mowany na doktora farmacji na 
Uniwersytecie Poznańskim, a w 
trzy lata później, zostaje miano­
wany adiunktem Zakładu Chemii 
Farmaceutycznej A. M. w Pozna-
niu.

Od września 1952 r. Minister

marszałek Sejmu, 
Wycech, wchodzili:

Czesław 
członek

Prezydium NK, minister prze­
mysłu spożywczego i skupu — 
Feliks Pisula, członek NK, 
wiceprezes WK ZSL w Łodzi
— Czesław Burski prezes
WK ZSL w Rzeszowie — Frań 
Ciszek Dąbal. (PAP)

Zdrowia mianował go kierowni­
kiem Zakładu Chemii Farmaceu­
tycznej Akademii Medycznej w 
Lublinie. Później przeniesiony zo- 
staje na równorzędne stanowisko 
do Pracowni Chemii Fizycznej 
AM w Poznaniu. W marcu 1957 r. 
Centralna Komisja Kwalifikacyj­
na przy Ministerstwie Szkół 
Wyższych mianowała go samo­
dzielnym pracownikiem nauki — 
nadając tytuł docenta i od tego 
czasu zajmował stanowisko Kie­
rownika Pracowni Chemii Fizycz­
nej przy Katedrze Chemii Far­
maceutycznej AM w Poznaniu. — 
Od grudnia 1960 r. do ostatniej 
chwili był kierownikiem Zakładu 
Chemii Fizycznej AM. W 1963 r. 
został mianowany profesorem nad 
zwyczajnym.



Codzienny nasz trud doniosłym wkładem w walkę narodów o pokój
W imieniu Komitetu Cen­

tralnego Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej i władz 
naczelnych Zjednoczonego 
Stronnictwa Ludowego, w 
imieniu Rady Państwa i rzą­
du Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej witam was serdecz­
nie w stolicy na ogólnopol­
skich dożynkach i składam 
wam i wszystkim rolnikom w 
całym kraju gorące pozdro­
wienia i oodziękowania za 
trud, jaki włożyliście w tego­
roczny plon.

Dzisiejsze, ogólnopolskie do­
żynki obchodzimy uroczy­
ście w roku dwudziestolecia 
Polski Ludowej i zarazem w 
20 rocznicę wydania przez 
Polski Komitet Wyzwolenia
Narodowego przez ten
pierwszy w dziejach narodu 
polskiego rząd robotniczo- 
chłopski — Dekretu o Refor­
mie Rolnej z dnia 6 września 
1944 r. Na mocy tego rewolu­
cyjnego Dekretu oraz Dekre­
tu o Ustroju Rolnym i Osad­
nictwie na obszarze ziem od­
zyskanych rząd Polski Ludo­
wej przekazał chłopom i osad-
nikom rolnym ponad 
nów hektarów ziemi.

Sprawa reformy 
której domagał się

6 milio-

rolnej, 
w ciągu

całych dziesięcioleci ruch lu­
dowy i którą uznał zą swoją 
ruch robotniczy, sprawa, za 
którą cierpieli prześladowa­
nia a nieraz i krew przele­
wali nasi dziadowie, ojcowie 
i bracia —• została rozwiąza­
na w ciągu pierwszego roku 
istnienia Polski Ludowej. Nie 
potrafiła temu przeszkodzić 
reakcja i jej skrytobójcze ku­
le, które pozbawiły życia tylu 
ofiarnych aktywistów robot-

Skroi przemówienia WL Gomałki na dożynkach w Warszawie

niczych i chłopskich bu-
downiczych nowej Polski. Ich 
wysiłek, ich krew nie poszły 
na marne. Chłop i robotnik 
rolny stał się pełnoprawnym 
gospodarzem swej ziemi, za­
gospodarował ją w krótkim 
czasie, podniósł rolnictwo pol­
skie do poziomu wybitnie 
wyższego, niż za czasów ob- 
szarniczych.

Nasze rolnictwo, w którym 
pracuje obecnie mniej niż po­
łowa zatrudnionych w rolnic­
twie przedwojennym, wytwa­
rza dziś w przeliczeniu na 1 
mieszkańca kraju o 1/3 więcej 
zboża i ziemniaków, przeszło 
dwukrotnie więcej mięsa, po­
nad 3 razy więcej buraków 
cukrowych, dwukrotnie wię­
cej wełny i jaj, półtora raza 
więcej mleka.

Jest w tym przede wszyst­
kim zasługa samych rolników, 
którym z pomocą przychodzi 
socjalistyczny przemysł i pań­
stwo ludowe. Stały wzrost 
produkcji rolnej zapewniają 
przede wszystkim: właściwa 
polityka opłacalnych cen na 
artykuły rolne, kontraktacja 
i zaopatrywanie wsi w coraz 
większą ilość nowoczesnych 
środków produkcji, maszyn, 
nawozów sztucznych, nasion 
i pasz treściwych, środków 
ochrony roślin, szeroko za­
krojone prace melioracyjne, 
elektryfikacja i inne inwesty­
cje rolne, kredyty państwowe 
dla rolników oraz rozwój 
działalności słńżb agro i zoo­
technicznych.

zmniejsza zużycie pasz na 
jednostkę przyrostu wagi żyw 
ca, przyspiesza tucz oraz 
zwiększa produkcję mleka, a 
także aby nabyć niezbędne do­
świadczenie — umożliwimy w 
bieżącym roku gospodarczym 
w 20 powiatach przodujących 
w dziedzinie produkcji zwie­
rzęcej i kontraktacji trzody 
chlewnej pełne zaspokojenie 
potrzeb gospodarstw chłop­
skich w zakresie zastępowa­
nia spasania zboża przez 
mieszanki paszowe.

Rosnąca i coraz bardziej 
skuteczna pomoc ze strony 
państwa poprawia bilans pa­
szowy rolnictwa, ale nie .roz­
wiązuje sama przez się pro­
blemu paszowego i zbożowego 
dla ogółu, gospodarstw rol­
nych. Podstawowe zasoby pasz 
i białka każdy rolnik może i 
powinien wyprodukować w 
swoim gospodarstwie. Najtań­
szym źródłem białka są nale­
życie pielęgnowane i nawożo­
ne użytki zielone oraz uprawy 
takich cennych roślin wyso- 
kobiałkowych, jak lucerna i 
koniczyna.

Wzywamy też rolników do 
powszechnego przygotowywa­
nia kiszonek.

Każde gospodarstwo powinno

silosować co najmniej 25 kwin 
tali kiszonek na sztukę bydła. 
Gospodarstwom podejmującym 
budowę silosów państwo przy 
chodzi z pomocą, zapewnia im 
na ten cel w roku bieżącym 
200 tys. ton cementu, odpowie­
dnią ilość stali zbrojeniowej, 
drzewa, papieru silosowego i 
środków konserwujących, a 
także niezbędne kredyty. W 
roku przyszłym chcemy za­
bezpieczyć dostawy potrzebne 
do podwojenia budownictwa 
silosów, tj. do wykonania 200 
tys. nowych silosów.

Rozszerzamy też kontrakta­
cję zbóż. W bieżącym roku 
gospodarczym chcemy objąć 
kontraktacją 350 tys. ha psze­
nicy. Plantatorzy kontraktu­
jący pszenicę otrzymają od­
powiedni materiał siewny 
cennych odmian, nawozy 
sztuczne, środki ochrony ro­
ślin i podwyższoną cenę za 
dostarczone zboże. Kontrak­
tacja zbóż przyczyni się rów­
nież do intensyfikacji śred­
nich i ■większych gospodarstw 
chłopskich, które odczuwają 
brak sił roboczych i pociągo­
wych. Kółka Rolnicze powin­
ny udzielić tym gospodarst­
wom pomocy w mechanicznej 
sile pociągowej.

prawy rentowności przedsię­
biorstwa rolnego. Każdy pra-

cownik gospodarstwa pań­
stwowego zainteresowany jest 
w ulepszeniu gospodarki, 
umocnieniu i pomyślnym roz. 
woju swego przedsiębiorstwa.

Aktywne poparcie wsi 
dla polityki rolnej partii

Każdy rok posuwa nas naprzód
Nie do poznania zmieniły 

się warunki pracy i bytu lud­
ności wiejskiej.

I choć wiele jest potrzeb 
niezaspokojonych, wiele za­
dań produkcyjnych, byto­
wych i kulturalnych czeka 
jeszcze na swe rozwiązanie, 
to każdy rok posuwa nas na­
przód w kierunku pożądanym 
przez cały naród.

Wszystko to jest rezultatem 
polityki sojuszu robotniczo- 
chłopskiego, rezultatem so­
cjalistycznego uprzemysłowie­
nia Polski i tego wielkiego 
odrodzenia materialnych i du­
chowych sił narodu, jakie 
przyniósł nowy, sprawiedliwy 
ustrój społeczny.

Nie możemy jednak zada­
walać się tym, co zostało już 
osiągnięte. Zawsze widzieć 
musimy przed sobą dzień ju­
trzejszy naszego kraju, jego 
nowe, narastające potrzeby.

Głównym i ciągle aktual-

nym zadaniem naszego _ rol­
nictwa i wszystkich jego pra­
cowników — chłopów i ro­
botników rolnych, specjali­
stów i naukowców rolnych — 
jest stałe powiększanie pro­
dukcji roślinnej i zwierzęcej 
poprzez intensyfikację wszy­
stkich gospodarstw chłopskich 
i państwowych, podnoszenie 
kultury rolnej i wykorzysta­
nie -wszystkich możliwości 
unowocześnienia produkcji.

IV Zjazd Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej wy­
tyczył w dziedzinie rolnictwa 
ambitny program działania 
i przewidział na jego realiza­
cję wielkie środki materialne. 
W ciągu najbliższych 5—6 lat 
powinniśmy wspólnym wysił­
kiem rolników i państwa lu­
dowego podnieść produkcję 
rolną do wysokości w pełni 
zaspokajającej zwiększone po­
trzeby kraju, przy równoczes­
nej stopniowej likwidacji 
przywozu zbóż z zagranicy.

Polepszenie gospodarki paszowej 
zadaniem nr 1

Największe, wprost decydu­
jące dla rozwoju całego rol­
nictwa znaczenie ma radykal­
ne ulepszenie gospodarki pa­
szowej, powiększenie zasobów 
pasz i bardziej racjonalne ich 
użytkowanie.

Sierpniowe deszcze w ca­
łym kraju przyniosły znacz­
ną poprawę sytuacji paszowej 
i pomyślne widoki na zbiory 
okopowych. Niemniej wiele 
gospodarstw rolnych może od­
czuwać brak pasz treściwych 
Pragniemy was zapewnić, że 
nie będziecie zdani tylko na 
własne siły, że władza ludo­
wa przyjdzie wam z wydat­
ną pomocą, która pozwoli nie 
tylko utrzymać obecny stan 
pogłowia, ale go w dalszym 
ciągu rozwijać.

W nadchodzącym roku gos-

dą mogli nabywać pasze w 
pełnej wysokości tych norm 
przy zawarciu kontraktu. 
Normy paszowe będą zróżni­
cowane w poszczególnych 
województwach w zależności 
od sytuacji paszowej i stanu 
pogłowia zwierzęcego.

Ponadto wprowadzamy spe­
cjalną pomoc paszową dla 
gospodarstw utrzymujących 
maciory — 100 kg pasz treś­
ciwych za każdy miot prosiąt. 
Łącznie przewidujemy dla 
trzody chlewnej 900 tys. ton 
pasz, tj. o 420 tys. ton wię* 
cej w porównaniu z rokiem
ubiegłym.

Pomoc paszowa 
stawców mleka

dla do- 
wy niesie

podarczym przewidujemy
zwiększenie, w porównaniu do 
roku ubiegłego, dostaw pasz, 
zwłaszcza dla tych rejonów 
kraju, w których wystąpił 
szybki rozwój hodowli, a plo­
ny zbóż i siana okazały się 
znacznie słabsze.

Uznaliśmy za niezbędne po­
większyć państwową pomoc 
paszową w porównaniu do 
roku ubiegłego o dalsze 650 
tys. ton, tj. do wysokości 2 
milionów 400 tys. ton śred­
nia krajową normę sprzedaży 
pasz w ramach kontraktacji 
trzody mięsno-słoninowej pod 
nieśliśmy z dotychczasowych 
100 kg do 120 kg na jednego 
tucznika-, a w kontraktacji 
trzody bekonowej z 75 kg do 
93 kg, przy czym rolnicy bę-

380 tys. ton, tj. o 60 tys. ton 
więcej niż w roku ubiegłym 
i będzie przeznaczona zwłasz­
cza dla rejonów o wysokim 
pogłowiu krów.

Łącznie rolnictwo uzyska 
póltorakrotnie więcej wyso- 
kobiałkowych pasz treściwych 
niż w roku ubiegłym, co w 
przeliczeniu na białko ozna­
cza zwiększenie dostaw w 
nowym roku gospodarczym o 
41.5 proc.

Zastosowanie na skalę ma­
sową w żywieniu zwierząt 
mieszanek paszowych pozwo­
li rolnikom lepiej^ wykorzy­
stać ziemniaki, których zbio­
ry zapowiadają się dobrze.

Aby zachęcić ogół rolników 
do powszechnego stosowania 
mieszanek paszowych, dowieść 
im na praktyce, że skarmia­
nie wysokobiałkowych 
szJnek przynosi im korz-yśc,

Wykorzystać możliwości wzrostu 
produkcji wołowiny

W dziedzinie gospodarki ho­
dowlanej — równolegle z po­
większaniem produkcji żywca
wieprzowego powinniśmy
lepiej wykorzystać możliwości 
wzrostu produkcji żywca wo­
łowego. Zakorzenił się u nas 
niegospodarny zwyczaj uboju 
kilkutygodniowych cieląt, co 
pozbawia gospodarkę narodo­
wą możliwości uzyskania wiel 
kiej ilości mięsa poprzez od­
chów bukatów. Aby położyć 
kres tej szkodliwej praktyce, 
wprowadziliśmy w powiatach 
o dużych zasobach paszowych 
zakaz uboju cieląt o wadze po­
niżej 80 kg. Rolnikom odcho­
wującym cielęta o wadze po­
wyżej 80 kg zapewniono wyż­
sze ceny za odstawione sztuki. 
Odchów młodego bydła dla ce­
lów rzeźnych jest wysoko o- 
płacalny. Aby zwiększyć pro-

dukcję mięsa, rozszerzamy 
kontraktację bydła rzeźnego. 
Dostarczamy również rolnikom 
pochodzące ze skupu cielęta 
o wadze 80—100 kg na odchów 
bukatów. Wszędzie tam, gdzie 
możliwości paszowe sprzyjają 
produkcji żywca wołowego, po 
winny być przez hodowców 
racjonalnie wykorzystywane.

Odchów młodego bydła nie 
tylko poprawi zaopatrzenie 
rynku w mięso, ale również 
przyczyni się do poprawy ja­
kości pogłowia krów.

W parze ze wzrostem ho­
dowli musi iść naprzód uno­
wocześnienie obsługi Zwierząt. 
Będziemy na skalę coraz szer­
szą wprowadzać mechaniczne 
dojenie, przede wszystkim w 
dużych oborach państwowych 
gospodarstw rolnych.

Praktyka pokazała, że na- 
sza polityka rolna sprzyja roz­
wojowi produkcji tak w go­
spodarce chłopskiej, jak i 
państwowej. Znajduje ona 
aktywne poparcie i zrozumie­
nie wśród najszerszych mas 
chłopskich i załóg PGR-ow- 
skich. Świadectwem tego jest 
wzmożony ruch inwestycyjny 
na wsi.

Wzmożony popyt na ar­
tykuły przemysłowe i inwe­
stycyjne świadczy o zdrowym 
dążeniu rolników do ulepsza­
nia swych gospodarstw i roz­
budowy bazy wytwórczej na­
szego rolnictwa. Wytyczne na 
1965 r. przewidują dalszy po­
stęp w zaopatrzeniu wsi. Do­
stawy nawozów sztucznych 
wzrosną o dalsze 12,8 proc. — 
wapna nawozowego o 10,5 
proc. — środków ochrony ro­
ślin — o 16,7 proc., przemysł 
maszyn rolniczych ma po­
większyć swą produkcję o 
12—14 proc, oraz wprowadzić 
na rynek szereg nowych ty­
pów sprzętu.

Wydatki inwestycyjne pań­
stwa związane z potrzebami 
rolnictwa wzrosną o 22 proc, 
w porównaniu z . rokiem bie­
żącym tj. do 15,5 mld. zł, z 
czego 3,2 mld. zł przeznacza 
się na melioracje, 1,6 mld. zł
na rozbudowę zaplecza 
montowego traktorów i 
szyn rolniczych, ok. 4,0 
zł na zakup traktorów,

re- 
ma- 
mld. 
ma-

szyn i narzędzi rolniczych,
ok. 
cję

1,0 mld. zł na elektryfika- 
i ok. 6,0 mld. zł na bu-

downictwo gospodarcze, zą. 
piecza przedsiębiorstw budo­
wlanych oraz na budownic­
two mieszkaniowe-

Niezależnie od nakładów 
państwowych będzie wydat­
kowane ok. 3,7 mld. zł z Fun­
duszu Rozwoju Rolnictwa na 
wyposażenie Kółek Rolniczych 
w traktory, maszyny, narzę­
dzia rolnicze oraz na budowę 
niezbędnych pomieszczeń.

Kredyty państwowe wspo­
magające własne inwestycje 
chłopskich gospodarstw wy­
niosą w nowym roku ponad 
4 mld. -zł, a łączną wartość 
tych inwestycji szacuje się na 
ok. 11 mld. zł.

Zakładamy wzrost nakła­
dów na umocnienie bazy pro­
dukcyjnej PGR, poprawę wa­
runków pracy w tych gospo­
darstwach i polepszenie byto­
wych i socjalnych warunków 
robotników rolnych, a także 
zwiększoną pomoc państwa 
dla spółdzielni produkcyj­
nych.

Jesteśmy głęboko przeko­
nani, że na ten program, prze­
widujący tak wielkie środki 
dla rozwoju rolnictwa i roz­
szerzone świadczenia pań­
stwa na rzecz wsi, ogół chło­
pów i robotników rolnych od­
powie wzmożonym wysiłkiem 
dla osiągnięcia szybszego 
■wzrostu produkcji i intensy­
fikacji ich gospodarstw7, rze­
telnym wypełnianiem obo­
wiązków wobec państwa i 
masowym udziałem w czy­
nach społecznych.

Zabezpieczenie pokoju 
stało się realną moZSiwofsią

Decyduje dobra agrotechnSka
Wszystkie te zasadnicze za­

dania produkcyjne sprowadza­
ją się do podnoszenia kultury 
rolnej. Ten rok pokazał najle­
piej, "jak wielkie znaczenie ma 
dobra agrotechnika. Kto siał 
zboża jare po głębokiej trak­
torowej orce zimowej, ten ze­
brał znacznie lepszy plon, niż 
rolnik siejący po wiosennej or­
ce. Kto miał zapas kiszonek, 
ten w czasie zimy, przednówka 
i suszy utrzymał wysoką mlecz 
ność krów. Kto posiał poplony, 
mógł liczyć na wyrównanie 
niedoboru innych pasz.

Wszystkie te zabiegi obej­
muje program agrominimum, 
program, który ma na celu 
uodpornienie naszego rolnict­
wa na żywiołowe działanie 
przyrody i wykorzystanie wiel 
kich rezerw intensyfikacji pro­
dukcji, istniejących w każdym 
prawie gospodarstwie.

Organizatorem realizacji te­
go programu i upowszechnia­
nia postępu w rolnictwie mu­
szą być kółka rolnicze. Nale­
ży do nich już około milion 
czterysta tysięcy chłopów’. 
Większość kółek rozporządza 
zestawem traktorowym, zesta­
wem omłotowym, aparaturą 
ochrony roślin. Co czwarte kół 
ko ma już trzy lub więcej 
traktorów.

Troska o lepsze wykorzysta­
nie sprzętu Kółek Rolniczych 
w produkcji rolnej pozostaje 
nadal jednym z najważniej­
szych zadań Kółek Rolniczych, 
POM i ich filii. Obsługa ma­
szyn przez wyszkolonych trak­
torzystów i dyspozytorów, u- 

•sprawmienie eksploatacji ma­
szyn przy pomocy państwowe­
go zaplecza technicznego, peł­
ne wykonanie planu budowy 
filii POM, garaży, szop dla 
sprzętu Kółek Rolniczych — 
to warunek dalszego postępu

Dzięki wprowadzeniu postę­
powych metod gospodarowa­
nia i pomocy służby agrotech­
nicznej, większość rolniczych 
spółdzielni produkcyjnych o- 
siągnęła dobre wyniki, podnio­
sła plony oraz zwiększyła po­
głowie zwierząt i ich produk­
tywność.

Dalsze ] 
Państwowe 
ne. Dzięki 
łóg i coraz 
produkcji, 
zakończyły

postępy poczyniły 
; Gospodarstwa Rol- 
ofiarnej pracy za- 

, lepszej organizacji 
PGR-y pomyślnie 
rok gospodarczy,

mechanizacji 
chłopskich.

gospodarstw

przekroczyły plan produkcji 
zwierzęcej, sprawnie przepro­
wadziły żniwa, dostarczyły 
więcej niż kiedykolwiek zboża 
i żywca dla państwa, zwięk­
szyły w tym roku tak zwane 
dla całego rolnictwa dostawy 
kwalifikowanych nasion zbóż. 
Cieszymy się z tych osiągnięć 
i oczekujemy now’ych postę­
pów w gospodarce PGR. O- 
czekujemy w szczególności 
wydatnej poprawy w produk­
cji i zagospodarowaniu pasz. 
Plony na łąkach i pastwiskach 
muszą być podniesione przez 
lepszą pielęgnację tych użyt­
ków i racjonalne nawożenie.

Produkcja pasz w PGR zaj­
muje więcej gruntów ornych 
niżby należało, co pomniejsza 
obszar pod produkcję zbóż, 
rzepaku, strączkowych i in­
nych roślin. Cierpi na tym 
rentowność gospodarstw, co 
nie pozostaje bez wpływu na 
wysokość funduszu premio­
wego. Od roku obowiązują w 
gospodarstwach państwowych 
nowe zasady nłac, które już 
w większości gospodarstw 
wykazały swoje zalety w mo­
bilizacji wysiłków załóg do 
wyższej wydajności i lepszej 
gospodarki. Fundusz premio­
wy pozwala na wydatne pod­
niesienie zarobków robotni­
ków rolnych. Uzależnia on 
jednak zarobek robotnika rol­
nego od stopnia wykorzysta­
nia produkcyjnych rezerw 
gospodarstwa/ od wzrostu 
plonów i dostaw oraz od po-

Nasze plany i zamierzenia 
gospodarcze, wynikające z tro 
ski o dobrobyt narodu i siłę 
kraju, są nieodłączne od po- 
kojowej perspektywy rozwoju 
Europy i świata.

Minęło właśnie ćwierć wie­
ku, jak Niemcy hitlerowskie 
dokonały zbrodniczej napaści 
na nasz kraj i rozpętały drugą 
wojnę światową. Imperializm 
niemiecki chciał wówczas wy­
kreślić Polskę z mapy świata, 
a hitlerowscy ludobójcy, któ­
rzy w okresie okupacji nasze­
go kraju uśmiercili ponad 6 
milionów jego mieszkańców, 
zmierzali do biologicznej za­
głady narodu polskiego. Hi­
storia potoczyła się jednak 
inaczej.

Niemcy hitlerowskie ponio­
sły klęskę, zmuszone zostały 
do bezwarunkowej kapitula­
cji. Polska odrodziła się w no­
wych granicach, wróciły do 
niej ziemie naszych praojców 
nad Odrą, Nysą i Bałtykiem, 
lud pracujący stał się gospo­
darzem kraju, swym wysił­
kiem podniósł Polskę z ruin 
wojennych i w ciągu 20 Jat 
przeobraził swoją ojczyznę w 
dynamicznie rosnące przemy­
słowo-rolnicze państwo ludo­
we.

Ale karta drugiej wojny 
światowej dotychczas nie zo­
stała zamknięta, dotychczas 
nie został zawarty traktat po­
kojowy z Niemcami. Sprzeci­
wia się temu zachodnionie- 
miecki imperializm, który 
przy pomocy mocarstw za­
chodnich odrodził się w Nie­
mieckiej Republice Federal­
nej i opętany dążeniem do 
odwetu, do przekreślenia re­
zultatów klęski wojennej III 
Rzeszy hitlerowskiej wyciąga 
rękę po broń masowej zagła­
dy. Zamiast traktatu pokojo­
wego z Niemcami, Stany Zje­
dnoczone i Niemiecka Repu­
blika Federalna organizują 
wielostronne siły atomowe 
państw bloku atlantyckiego.

Walka o zabezpieczenie po­
koju/o udaremnienie wojen­
nych machinacji imperializ­
mu pozostaje wciąż naczel­
nym zadaniem wszystkich na­
rodów.

Świat dzisiejszy jest inny, 
niż* świat sprzed 25 laty, kiedy 
faszyzm hitlerowski rozpalił 
drugą wojnę światową. Impe­
rializm nie może już, jak w 
przeszłości, decydować dowol 
nie o wojnie, lub pokoju, o lo­
sach ludzkości. Z drugiej woj­
ny światowej wyszedł on bo- 

, wiem niezmiennie osłabiony.
W pierwszyćh szeregach o- 

brońców światowego pokoju

stoi dzisiaj ponad miliard lu­
dzi wielkiej wspólnoty państw 
socjalistycznych. Pokoju bro­
nią i walczą z imperializmem 
narody Azji, Afryki i Amery­
ki Łacińskiej. O pokój walczy 
klasa robotnicza i miliony lu­
dzi pracy w państwach impe­
rialistycznych I co najwa­
żniejsze — na straży pokoju 
światowego i bezpieczeństwa 
państw socjalistycznych stoi 
wielki Związek Radziecki, 
jego ogromna rakietowo-ją- 
drowa potęga obronna.

Toteż kiedy w 25 rocznicę 
wybuchu drugiej wojny świa­
towej rozlega się u nas i w 
świecie antywojenne zawoła­
nie milionów ludzi pracy „Ni­
gdy więcej wojny”, realizacja 
tego ogólnoludzkiego dążenia 
opiera się na realnej sile, za­
bezpieczenie trwałego pokoju 
w świecie stało się realną mo­
żliwością. ' ’

Musimy wszakże być czujni.
O pokój trzeba walczyć na 

wszystkich frontach, wewnę­
trznym i zewnętrznym, gospo­
darczym i politycznym, ideo­
logicznym i kulturalnym. Im 
silniejszy będzie nasz kraj, 
im szybciej będzie się rozwi­
jać nasz przemysł, nasze rol­
nictwo i cała gospodarka na­
rodowa, im bardziej skutecz­
nie będziemy realizować ogól­
nonarodowe zadania wytyczo­
ne przez IV Zjazd naszej par­
tii, tym większy będzie nas 
wkład w budowę pokoju, ty 
mocniejsza będzie międzyn - 
rodowa pozycja Polski. .

Nasz ofiarny trud codzien­
ny nad pomnażaniem sił ma­
terialnych i duchowych r 
ski stanowi najefektywniej 
szy wkład, jaki wnieść m0 
my w światową walkę na 
dów o zabezpieczenie poKOJ» 
o sparaliżowanie 
nych poczynań imperializmu, 
o przekucie w rzeczywis 
naszego pokolenia i P 
szłych pokoleń nacze 
sła naszych czasów: „N & 
więcej, wojny”. . p

Nie szczędźmy sił dla j 
kiej i świętej BPrawy ?o«^ 
zmu i pokoju. W n 
przyszłość Polski i wszy L 
narodów. .

Z okazji ogólnopolskich d 
żynek życzę wszystkim ru• 
kom pomyślnych siewcj, 
brych plonów w nadchodzą 
cjm roku.

Niech żyje sojusz robotni­
czo-chłopski! a

Niech żyje i 
ojczyzna - Polska d

Niech żyje pokoj na 
świecie!



Wspólne oświadczenie radziecko - czechosłowackie
Jak już podawaliśmy, na zakończenie wizyty w Czechosłowacji 

partyjno-uądowej delegacp ZiRR i N. S. Chruszczowem na czele, 
podpisane zostało w piątek wspólne oświadczeni^ radziecko- 
czechoslowackie, ktorego skrót zamieszczamy poniżej.

jjA WSTĘPIE oświadczenie 
mówi o pobycie w CSRS de­
legacji partyjno - rządowej 
gwiązku Radzieckiego z N. S. 
Chruszczowem na czele ser­
decznie witanej i podejmowa- 
nej przez ludzi pracy Cze­
chosłowacji. Oświadczenie 
stwierdza następnie, że roz­
mowy delegacji partyjno- 
rządowych obu krajów, które 
przebiegały w atmosferze ser­
deczności, braterskiej współ­
pracy i socjalistycznego inter­
nacjonalizmu, potwierdziły 
całkowitą zgodność i jedność 
stanowiska we wszystkich 
omawianych zagadnieniach.

Delegacje — omówiły wy­
niki wszechstronnej bratniej 
współpracy między ZSRR i 
CSRS oraz dokonały wymia­
ny poglądów w sprawie dal­
szego jej rozszerzenia i pogłę­
bienia. Szerzej omówiono za­
gadnienia, to do których 
osiągnięto porozumienie pod­
czas pobytu delegacji partyj- 
no-rządowej CSRS w Związ­
ku Radzieckim w listopadzie 
1963 roku.

Obie strony podkreśliły, że 
dla dalszego rozszerzenia wza­
jemnej współpracy gospodar­
czej i naukowo-technicznej, 
realizowanej w ramach mię­
dzynarodowego socjalistyczne­
go podziału pracy, zgodnie z 
podstawowymi zasadami dzia­
łalności Rady Wzajemnej Po­
mocy Gospodarczej, ważne 
znaczenie ma coraz większe 
pogłębianie więzi między go­
spodarkami krajów socjali­
stycznych

Trwałą podstawę rozwoju 
bratnich stosunków między 
ZSRR i CSRS stanowi ra- 
dziecko-czechosłowacki układ 
o przyjaźni wzajemnej pomo­
cy i współpracy powojennej, 
który w roku ubiegłym został 
przedłużony na dalsze 20 lat.

DRUGA CZĘŚĆ oświad­
czenia rozpoczyna się stwier­
dzeniem, że delegacje wymie­
niły poglądy na wszystkie za­
sadnicze zagadnienia sytua- 
acji międzynarodowej.

Ważną przesłanką po­
myślnego wyniku walki o u- 
frymanie pokoju oraz o dal­
szy rozwój i umocnienie po­
zycji socjalizmu jest jedność 
krajów socjalistycznych. Obie 
strony podkreśliły, iż nadal 
czynić będą wszystko co w 
ich mocy, aby przyczynić się 
do umocnienia tej jedności w 
oparciu o zasady marksizmu- 
leninizmu i proletariackiego 
internacjonalizmu.

Wbrew próbom agresyw­
nych sił imperialistycznych, w 

ciągu ostatnich lat, dzięki 
konsekwentnej realizacji poli­
tyki pokojowego współistnie­
nia, nastąpiło pewne złago­
dzenie napięcia międzynaro­
dowego i zaznaczyła się ten­
dencja do rozwiązywania pro­
blemów międzynarodowych w 
drodze rokowań. Sprzyjało te­
mu zawarcie Układu Mo­
skiewskiego.

Takie kroki, jak porozumienie 
zawarte między ZSRR i USA 
i zaaprobowane przez Zgro­
madzenie Ogólne NZ, w spra­
wie ^niewysyłania w prze­
strzeń kosmiczną obiektów z 
bronią nuklearną i inną bro­
nią masowej zagłady na po­
kładzie oraz decyzja ZSRR, 
USA i W. Brytanii w sprawie 
ograniczenia produkcji ma­
teriałów rozczepialnych dla 
celów wojskowych, wywiera­
ją pozytywny wpływ na roz­
wój wydarzeń międzynarodo­
wych

Obie strony ponownie pod­
kreślają, że za najważniej­
sze zadanie naszych czasów 
uważają zawarcie układu o 
powszechnym i całkowitym 
rozbrojeniu pod ścisłą kon­
trolą międzynarodową. Żarów 
no Związek Radziecki, jak i 
Czechosłowacja są zdecydowa 
ne uczynić wszystko co w ich 
mocy, aby możliwie najszyb­
ciej cel ten osiągnąć. Sprzyja­
łoby temu w znacznym stop­
niu zaakceptowanie propozy­
cji rządu ZSRR, przedstawio­
nej komisji rozbrojeniowej 18 
państw w Genewie i dotyczą­
cej zachowania ściśle ograni­
czonej uzgodnionej liczby 
środków rakietowych i nukle­
arnych, przeznaczonych dla 
obrony, na terytorium ZSRR 
i USA aż do.kóńca trzeciego 
etapu programu powszechne­
go i całkowitego rozbrojenia. 
Zgoda mocarstw zachodnich 
na tę propozycję przyspieszy­
łaby rokowania nad zawar­
ciem układu o powszechnym i 
całkowitym rozbrojeniu.

W sposób istotny umocniłoby 
sprawę pokoju wprowadzenie 
w życie propozycji rządu 
ZSRR V' sprawie zawarcia 
międzynarodowego porozumie 
nia o wyrzeczeniu się przez 
państwa stosowania siły w 
rozwiązywaniu sporów tery­
torialnych i kwestii granic.

Rząd CSRS ponownie oś­
wiadcza, że możliwą do przy­
jęcia drogą w tym kierunku 
jest realizacja posunięć pro­
ponowanych w memorandum 
rządu ZSRR z 28 stycznia 
1964 r., a mianowicie wycofa­
nie obcych wojsk z teryto­
rium innych państw, reduk­

cja sił zbrojnych państw, 
zmniejszenie budżetów "woj­
skowych, zniszczenie lotni­
ctwa bombowego, zapobieże­
nie dalszemu rozprzestrzenia­
niu broni nuklearnej, zawar­
cie paktu o nieagresji mię­
dzy krajami Układu War­
szawskiego i NATO, kroki ma 
jące na celu zapobieżenie na­
głej napaści, utworzenie stref 
bezatomowych w różnych re­
jonach świata, zakaz podziem 
nych prób nuklearnych.

Strony uważają, że złago­
dzeniu napięcia w Europie 
sprzyjałoby również zrealizo­
wanie propozycji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej o 
zamrożeniu zbrojeń nuklear­
nych w Europie środkowej, tj. 
na terytorium obejmującym 
Niemiecką Republikę Federal 
ną, Niemiecką Republikę De­
mokratyczną, Polską Rzecz­
pospolitą Ludową, Czechosło­
wacką Republikę Socjalisty­
czną.

Obie strony wymieniły po­
glądy na temat sytuacji w 
Europie i w związku z tym 
omówiły sprawę wzrastające­
go niebezpieczeństwa dla po­
koju ze strony militaryzmu za 
chodnioniemieckiego, który 
swymi jawnymi żądaniami od 
wetowymi ponownie stwarza 
poważną groźbę, przede wszy­
stkim dla bezpieczeństwa w 
Europie,

Obie strony uważają za konie­
czne, aby Niemiecka Republi­
ka Federalna jasno potwierdzi 
ła ogólnie uznany fakt, jak to 
już dawno zrobiły inne pań­
stwa, że zbrodniczy Układ Mo 
nachijski był od samego po­
czątku z punktu widzenia po­
litycznego i prawnego pozba­
wiony mocy, i aby wyciągnę­
ła z tego dla siebie należyte 
wnioski.

Polityka rządu NRF stano­
wi tym większą groźbę dla 
pokoju, że towarzyszy jej dą­
żenie do uzyskania dostępu do 
broni nuklearnej, czy to bez­
pośrednio ,czy też poprzez u- 
dział w planach utworzenia 
wielostronnych sił nuklear­
nych NATO. Uzyskanie broni 
nuklearnej przez militarystów 
bońskich oznaczałoby umoc­
nienie sił agresji, stworzyłoby 
poważną groźbę dla pokoju i 
bezpieczeństwa narodów.

Taki rozwój wydarzeń po­
stawiłby nieuchronnie ZSRR, 
CSRS i inne kraje Układu 
Warszawskiego wobec konie­
czności podjęcia odpowied­
nich, dodatkowych kroków 
dla zapewnienia sobie bezpie­
czeństwa.

W tej sytuacji tym bardziej 
nagląca jest konieczność kon­
tynuowania wysiłków dla zli­
kwidowania pozostałości dru- 
.giej wojny światowej, dla za­
warcia traktatu pokojowego z 
Niemcami i unormowania na 

tej podstawie sytuacji w Ber­
linie zachodnim.

Interesy bezpieczeństwa eu­
ropejskiego, interesy zacho­
wania pokoju na świecie wy­
magają od wszystkich państw 
wzięcia pod uwagę realnej 
sytuacji —<- istnienia dwóch 
samodzielnych, suwerennych 
państw niemieckich: Niemiec­
kiej Republiki Demokratycz­
nej i Niemieckiej Republiki 
Federalnej, wymagają ujęcia 
w formy prawne sprawy po­
wstałych po drugiej wojnie 
światowej granic w Europie 
i unormowania stosunków z 
dwoma państwami niemiecki­
mi.

ZSRR i CSRS popierają pro­
pozycje rządu Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, 
aby oba państwa niemieckie 
zobowiązały się nie produko­
wać, nie wykorzystywać, nie 
nabywać broni atomowej i 
nie rozmieszczać jej na swym 
terytorium.

Obie strony wysoko ocenia­
ją historyczne znaczenie ist­
nienia pierwszego pokojowego 
państwa socjalistycznego _ na 
ziemi niemieckiej — Niemiec­
kiej Republiki Demokratycz­
nej. która wkrótce obchodzić, 
będzie 15 rocznicę swego ist­
nienia, i wyrażają całkowite 
poparcie dla pokojowych wy­
siłków jej narodu i rządu.

Oceniając obecną sytuację 
międzynarodową, ZSRR _ * 
CSRS zdecydowanie potępia­
ją brutalną ingerencję mo 
carstw imperialistycznych w 
wewnętrzne sprawy państw 
suwerennych, o czym świad­
czy polityka agresji i prowo­
kacji imperializmu amery- 
rykańskiego wobec republik; 
Kuby. ZSRR i CSRS ponow­
nie też wyrażają rewolucyj­
nemu rządowi Kuby i jej na­
rodowi swą solidarność i zde­
cydowane poparcie.

ZSRR i CSRS z zaniepoko­
jeniem śledzą rozwój wyda­
rzeń w Azji południowo wscho 
dniej i stanowczo piętnują a- 
gresywne poczynania sił im­
perialistycznych USA prze­
ciwko Demokratycznej Repu­
blice Wietnamu oraz swoje 
dla niej poparcie.

Obie strony wyrażają też 
swe poparcie dla sprawiedli­
wej walki naro u cypryjskie­
go przeciwko obcej ingeren­
cji.

ZSRR i CSRS piętnują no­
wą brutalną ingerencję kolo­
nizatorów, wśród nich USA w 
wewnętrzne sprawy Konga.

CSRS podziela punkt widze­
nia ŻSRR na sytuację w Lao­
sie i w pełni popiera propozy­
cje Związku Radzieckiego, by 
zwołać konferencję 14 państw, 
która omówiłaby ten problem 
w duchu porozumień genew­
skich z 1962 r.

ZSRR i CSRS popierają wy 
siłki narodu koreańskiego i 
rządu Koreańskiej Republiki 
Ludowo-Demokratycznej, zmie 
r za jące do położenia kresu 
amerykańskiej okupacji w 
Korei południowej oraz z jedno 
czenia kraju w drodze pokojo­
wej.

Obie strony potwierdzają 
złożone wcześniej oświadcze­
nia popierające słuszne żąda­
nia ChRL w sprawie położe­
nia kresu agresji amerykań­
skiej wobec odwiecznego tery 
torturo chińskiego — Taiwa- 
nu, w sprawie wycofania 
wojsk USA z Tajwanu i odda 
nia tego terytorium Chińskiej 
Republice Ludowej. Tak samo 
uważają one za niedopuszczal 
ne, aby ChRL nadal odmawiać 
słusznych praw w ONZ.

ZSRR i CSRS oświadczają, 
że nadal będą udzielać 
wszechstronnego - poparcia 
~nrawiedliwej walce naro­
dów i krajów kolonialnych i 
zależnych oraz stanowczo do­
magają się ostatecznej likwi­
dacji kolonializmu i neokolo- 
nializmu.

CZĘŚĆ TRZECIA oświadczę 
nia dotyczy problemów mię­
dzynarodowego ruchu komu­
nistycznego.

Między — KPZR i KPCz ist 
nieje niezmiennie ścisła bra­
terska współpraca i obie par­
tie łączy we wszystkich pro­
blemach całkowita jedność po 
glądów.

Obie partie komunistyczne 
kierują się w swojej działal­
ności wspólną linią, strategicz 
nymi i taktycznymi zasadami 
międzynarodowego ruchu ko­
munistycznego. wspólnie oprą 
cwanymi przez partie komu­
nistyczne i robotnicze i wy­
rażonymi w7 deklaracji z 1957 
r. i oświadczeniu z 1960 r.

Obie partie są też zgodne co 
do tego, że nowe zjawiska, ja­
kie stale pojawiają się na 
świecie, podobnie jak sprawy 
'wspólnej walki międzynarodo 
wego ruchu komunistycznego, 
-wymagają od czasu do czasu 
kolektywnego omówienia i 
uzgadniania stanowisk przez 
bratnie partie. Dlatego też obie 
partie komunistyczne uważają 
za pilne zadanie zwołanie w 
niedalekiej przyszłości nowej 
narady partii komunistycz­
nych i robotniczych.

KPZR i KPCz uważają, że 
w celu przygotowania narady 
konieczne jest zwołanie komi­
sji redakcyjnej w składzie 
przedstawicieli tych samych 
26 partii komunistyczny ch, któ 
re wchodziły w skład między­
narodowej komisji, która po­
myślnie przygotowała naradę 
w roku 1960. Obie partie stwier 
dzają z zadowoleniem, że ten 

punkt -widzenia wyraża ogrom 
na większość bratnich partii.

KPZR i KPCz będą również 
w przyszłości konsekwentnie 
walczyły przeciwko wszelkim 
przejawom oportunizmu lewi­
cowego i prawicowego. Wyra­
żają one pogląd, że obecnie 
głównym niebezpieczeństwem, 
grożącym zespoleniu i jedność; 
działania międzynarodowego 
ruchu komunistycznego, jest 
rozłamowa działalność kierów 
nictwa Komunistycznej Partii 
Chin.

Obie partie zdecydowanie 
potępiają niebezpieczną i nie­
dopuszczalną działalność frak­
cyjną kierowmictwa Komuni­
stycznej Partii Chin, wymie­
rzoną przeciwko jedności świa 
towego komunizmu.

KPZR i KPCz razem z in­
nymi bratnimi partiami nie­
jednokrotnie zwracały uwagę 
przywódców chińskich na nie­
bezpieczeństwo ich działań i w 
interesach jedności propono­
wały praktyczne kroki w celu 
przezwyciężenia trudności, ja­
kie wynikły. Jednakże przy­
wódcy chińscy nie chcieli się 
liczyć z tymi propozycjami i 
poszli drogą wzmagania bru­
talnych napaści i akcji dywer­
syjnych przeciwko bratnim 
partiom które konsekwentnie 
realizują linię leninowską.

KPZR i KPCz będą nadal 
walczyć o zespolenie wszyst­
kich krajów socjalistycznych, 
o przezwyciężenie trudności 
spowodowanych antyleninow- 
skim, rozłamowym kursem 
przywódców chińskich, o usta 
nowienie granitowej jedności 
wszystkich oddziałów między­
narodowego ruchu komuni­
stycznego i robotniczego na za 
sadach marksizmu - leninizmu 
i internacjonalizmu proleta­
riackiego.

KPZR i KPCz są głęboko 
przekonane, że w toku współ­
zawodnictwa gospodarczego 
dwóch systemów społecznych 
siły socjalizmu będą coraz 
bardziej górowały nad siłami 
kapitalizmu, w "wyniku czego 
powstaną najbardziej sprzyja­
jące warunki międzynarodowe 
dla osiągnięcia rewolucyjnych 
celów i wypełnienia historycz­
nej misji międzynarodowego 
ruchu komunistycznego.

Podkreślając w zakończeniu 
wagę wizyty delegacji partyj­
no - rządowej ZSRR w Cze­
chosłowacji oraz znaczenie 
przeprowadzonych rozmów — 
oświadczenie informuje o ofic­
jalnym zaproszeniu pierwszego 
sekretarza KC KPCz, prezy­
denta CSRS Antonina Novot- 
nego do złożenia wizyty w 
Związku Radzieckim i o przy 
jęciu tego przyjacielskiego za­
proszenia.
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CHOĆ BYŁ RACHUNEK KRZYWD...
niowie Rawicza, Łęczycy, 
Piotrkowa, Koronowa Siera­
dza. Komuniści.

Nie udało się rawickiej ko­
munie więziennej włączyć do 
walki w samym Rawiczu. 1 
września 1939 r. po wyłama­
niu bram więzienia, zgodnie z 
wnioskiem b. członka KC 
KPP Witolda Kolskiego o 
czynnym udziale komunistów 
w walce z najazdem hitlerow­
skim, starosta komuny, Ma­
rian Buczek, poszedł do do­
wódcy obrony miasta, aby o- 
mówić sprawę wcielenia by­
łych więźniów do wojska 
Choć Rawicza atakowanego 
przez płk Wehrmachtu bronił 
zaledwie jeden batalion pie­
choty, dowódca wołał nie za­
dawać się z „politycznymi”. 
„Niech panowie idą do Po­
znania, tam pan generał Ku­
trzeba zdecyduje” — orzekł.

Nie powiodło się i w Pozna­
niu. Za generała zdecydowała 
granatowa policja: pod ba­
gnetami doprowadziła rawicką 
komunę prosto do poznańskie­
go więzienia. Następnego dnia 
konwój wyprowadził ich z 
miasta. „Jeżeli zechcecie wró­
cić, będziemy strzelać bez o- 
strzeżenia” — zagroził aspi­
rant „granatowych”. „Schowaj 
pan kule na Hitlera”! — od­
krzyknął ktoś z grupy. Może 
Buczek, może Alfred Lampe, 
może Marceli Nowotko, lub 
Paweł Finder, a może jesz­
cze ktoś inny z kilkusetosobo­
wej komuny.

6 września doszli do Łowi­
cza. Tu spotkali dużą grupę 
komunistów, byłych więź­
niów Sieradza. Przed cztere­
ma dniami na wołanie żołnie- 
izy z maszerującej w szyku 
bojowym kampanii: „Straż u- 
ciekła! Niemcy blisko! Łam­
cie drzwi i wychodźcie!” — 
ciężkimi więziennymi ława­
mi utorowali sobie drogę na 
wolność. Wyszło 400 więź­
niów, ze starostą komuny 
Władysławem Gomułką. W 
Łodzi szukali jakiejś władzy, 
która by organizowała obro­
nę. Daremnie. Ruszyli ku 
Warszawie. Po drodze, w ma­
sakrującym ciżbę ogniu sa­
molotów, ponieśli duże stra­
ty-

8 września obie połączone 
grupy komun znalazły się w 
okolicach Ołtajrzewa i Ożaro­
wa, koło "Błonia. Warszawa 
była blisko. Tłum na szosie 
gęstniał. Ale na przedpola 
Warszawy wdarły się już hi­
tlerowskie czołówki.

— Chłopaki! Wszyscy ucie- 
kli z Warszawy! I rząd, i „gli­
ny”! A was zostawili hitle­
rowcom! Rozwalcie kraty i wy 
chodźcie! — głos jakiegoś ro- 
bociarza, stojącego na chod­
niku ul. Daniłowiczowskiej, 
poderwał o świcie 7 września 
więźniów warszawskiego Cen­
tralnego Więzienia. Jedne po 
drugich, wypadały okute 
drzwi cel. Kolej na kratę, 
oddzielającą od pomieszczeń 
administracji —i od wolnoś­

ci. Nagle, w rumor szturmo­
wanej kraty wdarł się tupot 
biegnących. Chwila — i z dru­
giej strony kraty pojawili się 
policjanci z bronią gotową 
do strzału. Więźniowie przy­
skoczyli do drugiej bramy. U- 
legła. Jednak na jezdni wy­
rósł kordon policji. Ale za 
mm gęstniał tłum robotników. 
Pada rozkaz, granatowi uno­
szą karabiny. Nad wrzawę 
głosów wybija się stanowczy 
okrzyk starosty komuny, Ed­
warda Ochaba:

— Idziemy bronić Warsza­
wy! Jeśli chcecie przysłużyć 
się Niemcom — strzelajcie!

Moment wahania zadecy­
dował. Z tyłu na kordon na­
parli robotnicy. Granatowy 
szereg pękł. Uwolnieni więź­
niowie, zmieszani z robotnika­
mi, wsiąkali w pobliskie uli­
ce.

Tego'^samego dnia na ła­
mach „Robotnika” i przez ra- 
aio ogłoszono werbunek do 
Robotniczych Batalionów O- 
brony Warszawy. Na falach 
eteru popłynęły dźwięki wy­
klętych pieśni: „Czerwonego 
Sztandaru” i „Na barykady”. 
Na punktach zbornych; Wa­
łeckiej 7, na Długiej 21 — 
tłumy. Robotnicy, rzemieślni­
cy, studenci. Pepeesowcy, ko­
muniści, ludowcy, bezpartyj­
ni. Mieczysław Niedziałkow­
ski, redaktor naczelny „Ro­
botnika”, Piotr Gajewski, 
Staszek Dubois, przywódca 
Czerwonego Harcerstwa, lu­
dowiec, poeta Marian Kubic­

ki, pepeesowiec, kpt. Marian 
Kenig, który stanął na czele 
Robotniczych Batalionów — 
dwoją się i troją. Ale Zarem­
ba działa również: odrzuca pro 
pozycję komunistów7, by ze­
spolić wysiłki we wspólnym, 
jednolitofrontowym kierowni­
ctwie. Wstępują więc jako 
żołnierze; Marian Czerwiński 
Kazimierz Gostyński, Zdzi­
sław Turlejski, Marian Bary­
ła, Artur Żyto, tylu, tylu in­
nych.

Broni jeszcze nie ma. Są ło­
paty. I ręce. Budują baryka­
dy, głębią rowy przeciwczoł- 
gowe. Edward Ochab z towa­
rzyszami pracuje przy prze­
ładunku skrzyń z amunicją z 
pociągu na samochody.

&
Zapada noc 8 "Września. W 

stłoczoną na szosie ciżbę lu­
dzi, koni, taborów, samocho­
dów, nagle z sadów7 pod Oł- 
tarzewem rozlegają się serie 
z broni maszynowej. Zabici, 
ranni, panika, wrzask trato­
wanych.. Pierwszy opamiętał 
się Buczek. Wyskakuje na 
szosę, chwyta porzucony ka­
rabin, strzela. Za nim towarzy­
sze: Naszkowski, Guterman, 
Michalczuk, Kowalski i inni 
Porywa przykładem grupę 
żołnierzy kolejarzy łódzkich 
uczniów w mundurach PW. 
Prowadzi do kontrnatarcia. 
Walka wręcz. Droga jest wol­
na. Niestety nie na długo.

W Ożarowie znów silny o- 
gień niemieckich ckm-ów. 
Buczek prowadzi na pierw­

sze gniazdo. Zdobyte. Toczy 
się krwaWa walka o wyparcie 
wroga z blokujących drogę 
domów. Odzywa się nowe 
gniazdo ckm-u. I tu, skoszony 
serią, ginie Marian Buczek. 
Lubliniak, legionista, organi­
zator i komendant Milicji Lu ­
dowej Lubelskiego Rząću Tjm 
czasowego w listopadzie 1918 
r., potem zasłużony działacz 
KPP, który z dwudziestolecia 
przedwrześniow7ej Polski prze­
był w więzieniach lat szes 
naście...

Była godzina 5 rapo dnia 9 
w7rześnia.

W tym samym czasie pierw­
szy Robotniczy Batalion Obro­
ny Warszawy pod dowódz­
twem por. Tańskiego odbył 
już chrzest bojowy. Na Ocho­
cie, po zajadłej walce wręcz, 
odrzucił wdzierających się 
esesmanów z pułku „Leib- 
standarte Adolf Hitler”.

Tego samego dnia pierwsza 
kompania gdyńskich Czerwo­
nych Kosynierów organizowa­
nych przez działacza PPS — 
Kazimierza Rusinka, weszła 
do boju na zaciekle atakowa­
nym przez Niemców odcinku 
Rumia — Zagórze.

Tego samego dnia do kpt. 
Keniga złosiła się liczna gru­
pa.

— Towarzyszu kapitanie! — 
meldował jeden z przybyłych 
— jestem tu z grupą komuni­
stów z więzienia w Rawiczu. 
Dziś w nocy przeszliśmy li­
nię frontu na Ochocie. Chce- 
my walczyć w Batalionach 
Robotniczych!

...Choć — jak powiedział 
Poeta — był w ojczyźnie ra­
chunek krzywd. Jeszcze wte­
dy, we Wrześniu, nie wyrów­
nany.

KRZYSZTOF ZAREWICZ



Niedziela sportm
w kraju

W dalszym ciągu nie wiedzie 
się żużlowcom leszczyńskiej Unii. 
W ostatnim meczu przegrała na 
własnym torze ze Spartą Wrocław 
32:44. Polonia Bydgoszcz pokonała 
Śląsk Świętochłowice 45:33, Gór­
nik Rybnik — Stal Gorzów 55:23 
i Stal Rzeszów — Wybrzeże Gd. 
58:20.

W Rudzie Pabianickiej, tytuł 
mistrza Polski w maratonie na 
rok 1964 zdobył Jurczyński (Wisła 
Kraków) — 2:41,37.

i na stulecie
W Paryżu zakończył się mię­

dzynarodowy turniej siatkówki 
mężczyzn. Duży sukces, odnieśli 
reprezentanci Polski, którzy za­
jęli pierwsze miejsce, wyprzedza­
jąc drużyny: Bukaresztu, Mo­
skwy i Paryża.

Piłka nożna
Tym razem było w I lidze ostre 

strzelanie. Doświadczył to chyba 
najdotkliwiej na własnej skórze 
wielokrotny mistrz Polski — 
Ruch. Bytomska Polonia rozgro­
miła jedenastkę Ruchu 8:0. Piłka­
rze Legii pokonali Zawiszę Byd­
goszcz 7:2. W dwóch meczach u- 
syskano wyniki 4:0, mianowicie w 
takim stosunku Pogoń zwyciężyła 
Gwardię, a Zagłębie — Szombier­
ki. ŁKS pokonał Śląsk 1:0, a Stal 
— Odra, podzieliły się punktami, 
remisując 1:1.

Górnik nie stanął do rozgrywek 
ligowych, gdyż walczył w Pradze 
o Puchar Europy z Duklą. Wy­
grali gospodarze, po ostrej grze, 
jednak za wysoko. Polacy grali w 
dziesiątkę od trzeciej minuty gry, 
gdyż sędzia meczu, Koepke (NRD) 
wykluczył z gry Słomianego.

W tabeli ligowej nadal prowa­
dzi Górnik, przed Polonią i Za­
głębiem, a ostatnie miejsce oku­
puje Ruch.

W drugiej lidze odbyło się sie­
dem spotkań. Najciekawszy mecz 
niedzieli Garbarnia — Wisła, za­
kończył się remisowo 3:3, dzięki 
czemu Garbarnia nadal jest przo­
downikiem w tabeli, przed Wisłą 
i Górnikiem Wałbrzych, który 
zwyciężył Lubliniankę 4:2. A oto 
pozostałe wyniki piątej serii spo­
tkań: MZKS Gdynia — Start Łódź 
0:0, - Polonia Bydgoszcz — Lechia 
Gdańsk 1:2, Victoria Jaworzno — 
Stal Mielec 2:1, Warmia Olsztyn 
— Raków Częstochowa 0:0.

GRUNWALD UTRACIŁ 
PIERWSZY PUNKT

Przodownik w tabeli ligi okrę­
gowej naszego województwa — 
Grunwald, utracił pierwszy punkt 
z ostatnim w tabeli zespołem, So­
kołem Piła, remisując 1:1. Goście 
na ten punkt zasłużyli. Ten sam 
wynik uzyskał KKS Kępno u 
siebie z Górnikiem. W pozo­

stałych meczach padły wyniki: — 
Warta — Energetyk 6:1,‘Calisia — 
Włókniarz 1:0, Olimpia Poznań — 
Polonia 2:0, Dyskobolia — Olim-
pia Koło 2:1.

TABELA
1. Grunwald 9 9:3
2. Olimpia 4 8 16:2
3. Warta 5 7 13:3
4. Zjednoczeni 6 7 11:6

Dyskobolia 6 7 10:20
6. Lech 4 6 15:4
•7 Calisia 4 6 9:4
L Polonia 6 6 15:11
9. Górnik 6 5 14:13

18. Energetyk 6 5 7:11
11. KKS Kępno 6 4 10:10
1?. Vitcovia 5 4 8:14
13. Włókniarz 5 3 2:11
14. Olimpia K. 6 2 7:17
1 >. Sokół 6 1 6:23

Pracownicy poszukiwani

Porażka Hindusów mogła być wyższa
Najciekawsze wyniki z Wielkopolski

Z imprez w Poznaniu, najwięcej zainteresował kibiców mecz na­
szej kadry olimpijskiej z silną drużyną, London-Indians. Ze­

spół, złożony był przeważnie z Hindusów, studiujących w Wielkiej 
Brytanii. W drużynie znaleźli się również Anglicy oraz po jednym 
zawodniku z Ugandy i Kenii.

Polacy wystąpili w nieco eks­
perymentalnym składzie, przede 
wszystkim w linii ataku. Zagrali 
dobrze i szybko w polu, jednak 
strzelali stosunkowo niewńele. — 
Wynik 3:2, dla Polski jest bardzo 
pomyślny dla gości, którzy grali 
tym razem jednak nieco za ostro. 
Dwukrotnie ostre strzały trafiły 
w poprzeczkę, chroniąc Hindusów 
od wyższej porażki.

Gra była ciekawa, gdyż obie 
strony przeprowadzały liczne ata­
ki. Bramki dla naszych barw zdo­
byli: Różański — 2 i Wł. Śmigiel­
ski — 1. Dla gości Adams i Pe­
reira.

Dzisiaj Hindusi rozegrają o g. 
17.30 mecz na boisku Grunwaldu 
z kadrą juniorów Polski, a w 
czwartek w Kaliszu, mieście — w 
którym hokej przypadł sportow­
com do gustu.

W tradycyjnym turnieju o Pu­
char Dożynek, rozegranym w Ro- 
gowie, mistrz Polski, Sparta, po­
konał miejscowy LKS 2:0. Jest to 
piąte zwycięstwo gnieźnieńskiej 
jedenastki, dzięki czemu puchar 
przypadł jej na własność.

Blado wypadły regaty wioślarzy 
na Jeziorze Maltańskim. Było 
nudno i mało ciekawie. W ogól­
nej punktacji, pierwsze miejsce 
zajął KW-04 — 64 pkt., przed AZS 
— 64, Trytonem — 39, Posnanią — 
13 i Polonią — 6.

Sportem nr 1 Chodzieży jest od 
dłuższego czasu tenis stołowy. Ro­
zegrany tam ogólnopolski turniej 
klasyfikacyjny, zgromadził 10 naj­
lepszych zawodników polskich. — 
Zwyciężył Kusiński z warszaw­
skiej Sparty, przed Gowinem AZS 
Gliwice.

W zawodach łuczniczych o pu­
char przechodni MKS Surma, po 
raz trzeci zespołowo wygrała po­
znańska Warta, która zdobyła na­
grodę na* własność. Na dalszych 
miejscach znalazły się zespoły: — 
Surmy, Lecha, Leśnika i Budow­
lanych.

Nie powiodło się naszym naj­
młodszym lekkoatletom w trójme- 
czu, rozegranym w Poznaniu. Wy­
grali członkowie szkółki młodzie­
żowej Czarni Wrocław — 153 pkt., 
przed Wartą — 143 pkt. i MKS 
Poznań — 133 pkt.

Do wojewódzkich Biegów' Na­
rodowych stanęło 176 zawodników. 
Zwycięstwa odnieśli: 700 m dziew 
częta — Pałczun Krotoszyn, 900 
m seniorek — Wolniewicz Kroto­
szyn; 900 m chłopcy — Ziółko Ka­
lisz, 1.500 m juniorów — Swa- 
rzyński Ostrów, 3.000 m Zieliński 
Nowe Miasto.

60 jachtów wzięło udział w re­
gatach żeglarskich o Puchar 
SFOS. Zespołowo zwyciężył LKS 
Kiekrz, przed Jacht-Klubem — 
Szkwał i AZS.

Na Pływalni przy ul. Niesta- 
chowskiej rozegrano tylko zawo­
dy kontrolne, w których wyróż­
nili się: W. Rutkowski, Klemiń- 
ski, Krzyżanowski, Walicka, Cie­
sielski, Dylewicz i Tuliński.

Tenisiści Warty, po zwycięstwie 
nad Gwardią Wrocław 5:2, za­
kwalifikowali się do finałów dru­
żynowych mistrzostw Polski, w 
których zmierzą się 26 i 27 bm. 
ze stołeczną Legią. W zawodach 
towarzyskich tenisiści Grunwaldu

przegrali na własnych kortach ze 
Szczecińskim Klubem Tenisowym 
— 2:14. (x)

Z okazji „Dni Wrześni” odbyły 
się w tym mieście zawody lekko­
atletyczne z udziałem reprezenta­
cji: Ostrowa, MKS Września i 
LKS Orkanu Poznań, opartego na 
zawodnikach wrzesińskich. A oto 
wyniki: KOBIETY — 100 m — J. 
Głowinkowska (Ostrów) 13,4; 200 m 
— J. Głowinkowska (Ostrów) 27,7; 
500 m — J. Miesiącówna (Orkan) 
1.27,1; skoki w dal — Irena Pa- 
piernikówna (O.) 4,52; m wzwyż 
— Izabella Naglewiczówna (Or­
kan) 140 cm; dysk — Bożena Py- 
rowa (Orkan) 29,60 m; kula — B. 
Pyrowa (Orkan) 11,38 m; oszczep 
— I. Papiernikówna (Ostrów) 28,20 
m. MĘŻCZYŹNI — 100 m — St. 
Cieplik (Ostrów) 11,5; 400 m — P. 
Kwapisz (Ostrów) 53,0; 1.000 m — 
Rzyski (Orkan) 2.33,0; 3.000 m — 
H. Goździewicz (Orkan) 10,03,0; 
skok w dal — B. Zieliński (Or­
kan) 6,40; kula — R. Zimorski 
(Ostrów) 11,33 m.

Drużynowo: I — Orkan (Poznań 
— Września); II — Reprezentacja 
Ostrowa; III — MKS Września.

(K. St.)
Na zakończenie „Dni Wrześni”, 

odbyły się 6 IX zawody go-kartów 
z udziałem drużyn: Motoklubu 
Zjednoczeni Września, A W Po­
znań, Stomila Poznań i Zastalu 
Zielona Góra.

W pierwszym biegu zwyciężył 
Musielak — Września 6,45. Drugi 
bieg wygrał Rybarczyk. Bieg o 
Puchar „Dzieci Wrzesińskich,”: — 
1. Krotowski A. W., 2. Rybarczyk 
Stomil, 3. Musielak Września.

(M. St.)

UJ obiektywie

Kapitanowie drużyn wymienili 
uściski dlonj i rozpoczął się 

ostry pó:edynek.

Wolę pokaz
boga w ciekawe imprezy była miniona niedziela. 
Poznańscy miłośnicy sportu poza hokejem z Lon­
don Indians nie mieli w zasadzie w czym wybie­
rać. Skoncentrowała się więc uwaga głównie na 

meczu Górnika z praską Duklą, a wielu telewidzów zu­
pełnie chyba, przypadkowo (nie był wcześniej zapowie­
dziany), , miało okazję podziwiać pokaz 1300 sportowców 
LZS-owskich podczas Centralnych Dożynek w Warsza­
wie.

Mieliśmy więc w TV dwa widowiska sportowe jakże 
różne w treści i formie. Po raz pierwszy miliony ludzi 
naocznie przekonały się o nieprawdopodobnym postępie 
masowego wychowania fizycznego na wsi polskiej. Po­
mijamy tu znanych wyczynowców spod znak'u LZS, sta- 1 
nowiących w wielu dyscyplinach, trzon polskiej reprezen- 

। tacji. W niedzielę nie było ich na Stadionie Dziesięciole- 
' cia. Pokaz dała młodzież, stawiająca pierwsze kroki w jj 

1 sporcie. Wiele widziałem masowych i efektownych poka- 
ij zów, ale ten z czystym sumieniem zaliczyć mogę do naj- j 
i| piękniejszych. Niezwykle trudne układy literowe i obra- 
j zowe wykonane były z wdziękiem i niesłychaną precyzją.

To był pokaz piękna i tężyzny fizycznej.
Strój gimnastyczny tak niedawno dotarł na wieś. Ciężko 

' torował sobie drogę wśród przesądów i kołtuństwa, ale 
jego wcześniejsze czy późniejsze zwycięstwo było bez- , 
sporne. Najpiękniejszym akcentem wieńczącym ten suk- ' 
ces, był pokaz dziewcząt i chłopców wiejskich podczas 
święta plonów. Stanowił on kamień milowy na drodze 
rozwoju kultury fizycznej na wsi.

Zgoła odmienne było praskie widowisko piłkarskie. Cel: 
zwycięstwo, obojętnie ża jaką cenę. Środki stanowiły da­
leki margines. Trup padał więc gęsto, a chwilami odno­
siło się wrażenie, że piłkę kopano tylko dlatego, iż innych 
sposobów awansu nie przewiduje regulamin.

Piłka nożna jest pasjonującym widowiskiem: Może i 
powinna być męską, twardą grą. Ale to stwierdzenie ma 
się do niedzielnego meczu jak dzień do nocy. Lubię 
emocje, których dostarcza sport. Mimo wszystko, gdybym, 
miał wybierać jeszcze raz, to bez wahania zdecyduję się 
na pokaz LZS-owców. (Bod)

Gra była ciekawa. Pod koniec 
spotkania piłka ginęła w mroku.

Fot. (2j — K. Przychodzki

W ramach obchodów uroczysto­
ści XX-lecia powołania Milicji 
Obywatelskie! zorganizowany 
został przez KG MO II Patrolowy 
Rajd Samochodowo-Motocyklo- 
wy. Trasa jego przebiegała przez 
obszary ziemi polskiej, naj­
wcześniej wyzwolone spod oku­
pacji hitlerowskiej. Celem rajdu, 
poza przypomnieniem tamtych 
dni i ludzi, było pokazanie spra­
wności i wyszkolenia funkcjona­
riuszy MO w różnych dziedzi- 
nech służby.

Na zdieciu: jedna z prób spra­
wności motocyklowej.

CAF — lot. Tymiński

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ELEK­
TRYFIKACJI ROLNICTWA W POZNANIU, 
ul. Wawrzyńca 1-7 — przyjmie zaraz nastę­
pujących pracowników:

1. INŻYNIERA, wzgl. TECHNIKA - ELEK­
TRYKA do prac w projektowaniu — sys­
tem wynagradzania akordowy;

2. ELEKTROMONTERÓW, wzgl. PRZY­
UCZONYCH do prac w terenie oraz do 
działu elektrokonserwacji.

Zgłoszenia przyjmuje: pkt. 1 — Dział Doku­
mentacji Technicznej, Poznań, ul. 27 Grudnia 
nr 3, pozostałe zgłoszenie — Dział Zatrudnie­
nia, ul. Wawrzyńca nr 1-7. K5648

KOMBINAT PAŃSTWOWYCH GOSPO­
DARSTW ROLNYCH — KONARZEWO, pow. 
Poznań — zatrudni:
— starszych specjalistów ZOOTECHNIKÓW, 
— ZASTĘPCĘ KIEROWNIKA Zakładu PGR.

Wymagane wykształcenie wyższe lub pełne 
średnie i minimum 5 lat pracy na samodziel­
nych stanowiskach.

Oferty zgłaszać do dnia 15. IX. 1964 r. pod 
adresem: Dyrekcja Kombinatu PGR - Kona- 
rzewo, pow. Poznań, poczta Konarzewo. K5617

POZNAŃSKIE przeds. transportowe 
BUDOWNICTWA W POZNANIU, ul. Maja­
kowskiego 92 — zatrudni:

1. KIEROWCÓW z I, II i III kat. pozwo­
lenia na prowadzenie pojazdów mecha­
nicznych (kat. III wydana przed 1. IV. 
1964 r.);

2. ROBOTNIKÓW do prac przeładunko­
wych w transporcie, samochodowym.

Dla pracowników zamiejscowych zapewnia­
my miejsca w hotelu robotniczym.

Wynagrodzenie zgodne z układem' zbioro­
wym pracy w budownictwie.

Zgłoszenia przyjmują kierownicy baz — te­
lefony: 703-83, 643-15 i 515-84 oraz Dział Za­
trudnienia i Płac — telefon: 710-71 do 73.

Zgłoszenia pisemne prosimy kierować pod 
adresem: Poznańskie Przeds. Transy Bud. 
Poznań, ul. Majakowskiego 92. K5686

Uczeń szewski potrzebny. 
Armii Czerwonej 69.
_____________________ 30782g
Ucznia cholewkarskiego 
przyjmę. Poznań, ul.
Garncarska 2. 31304g
Kobietę i mężczyznę do 
prac w gospodarstwie rol­
nym przyjmie Wojtko­
wiak, Stary Rynek 92. 
_______  31401g 
Pomoc dochodząca po­
trzebna. Poznań, Rut­
kowskiego 17 m. 5. 31685g
Przyjmę fotografa, naj­
chętniej panią oraz u- 
czennicę (ukończone 18 
lat). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
3U10g.____________________  
Małżeństwo z 1 dzieckiem 
poszukuje pomocy domo­
wej dochodzącej na 5 dni 
w tygodniu. Najchętniej, 
starsza osoba, czysta, ucz­
ciwa. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31346g.'
Uczniów stolarskich przyj 
mie Powelski. Foznań, ul. 
Dąbrowskiego 88. 31354g
Przyjmę ślusarza-spawa- 
cza, robotnika. Piątkowo, 
ul. Obornicka 8. 31363g

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, Aleje Marcinkow­
skiego 2a, parter. 30299g
Kursy księgowości:, pod­
stawowej (z maszynop'- 
saniem i obsługa maszyn 
biurowych), przemysło­
wej i handlowej — sta­
cjonarne i zaoczne (ko­
respondencyjne) — orga­
nizuje Oddział Poznań­
ski Stowarzyszenia Księ­
gowych. Informacje: Po. 
zrań, ulica Marchlewskie­
go 146/150 (Wyższa Szk;- 
ła Ekonomiczna), pokój 
32, w godz. od 13—17, oraz 
pisemne: Poznań 4, skrvt- 
ka oocztowa 1111. K5542
Lekcji gry fortepiano­
wej początkującym i zaa­
wansowanym udziela dy­
plomowany pedagog. A- 
leja Wielkopolska 11.

31668g
Zakład Doskonalenia Za­
wodowego w Poznaniu, 
ul. Kościuszki 57 przyj­
muje kandydatów na 
kurs spawania acetyle­
nem w celu uzyskania 
uprawnień na książkę 
spawacza. Otwafcie kur­
su odbędzie się w dniu 
10 września br. o godzi­
nie 16.30. K5722

Kupię dwa koła samo- 
chodowe „Lar Buldok” 
25 KM, lub wraka. Lud­
wik Kalinowski, Koszu- 
ty, poczta Słupca, pow. 
Słupca.’ I6394p
Kupię urządzenie do szli­
fowania i piłę do cięcia 
granitu. Zgłoszenia: Po­
znań, Małe Garbary 7a, 
Przewoźniak — ślusarnia. 

31369g

Końcówki do długopiso­
wych wkładów metalo­
wych produkcji NRF 
sprzedam. Warszawa, 
tel. 26-88-74._____  31498g
Inwalidzki wózek |3-koło- 
wy napędem bocznym 
obu rąk. spfzedam. O- 
strów Wlkp., Sienkiewi­
cza 17 m. 10. 31379g

PRZEDSIĘBIORSTWO ZAOPATRZENIA RqL 
NICTWA W WODĘ W POZNANIU, ul. Glo' 
gowska 127 ■— zatrudni zaraz

ZASTĘPCĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. 
Wymagane wykształcenie średnie plus prak,' 
tyka w budownictwie. Wynagrodzenie zgodni 
z układem zbiorowym pracy w budownictwie 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr.___ K56q5
STARSZEGO KSIĘGOWEGO z co najn^ 
średnim wykształceniem i praktyką — zatruć, 
ni zaraz lub od 1. X. 1964 r.

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT WODNO 
MELIORACYJNYCH V POZNANIU, 
Towarowa 53.

Wynagrodzenie — 2.000 zł. K56oj

SPÓŁDZIELNIA PRACY „FOTOS” 
ZNANIU pl. Wolności 9 — zatrudni 
— KIEROWNIKA ZAKŁADU USŁUG PLA 

STYCZNO - DEKORATORSKICH.
Wynagrodzenie prowizyjne. K5697

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA ROr 
NICZEGO W SZAMOTUŁACH, ul. Chrobre-' 
go nr 17 — zatrudni zaraz:
— KIEROWNIKA DZIAŁU ZATRUDNIENIA

I PŁAC. Wymagane wykształcenie wyższe 
prawnicze lub ekonomiczne, wzgl. średnie 
oraz długoletnią praktyka w budownictwie 
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pra- 
cy w budownictwie — 3.000 zł miesięcznie 
i prawo do premii;

— KIEROWNIKÓW BUDÓW. Wymagane wy. 
kształcenie wyższe lub średnie techniczne 
oraz uprawnienia budowlane, względnie 
co najmniej 3 lata praktyki na stanowisku 
kierownika budowy. Wynagrodzenie wg 
układu zbiorowego pracy w budownictwie 
od 2.500 — 3.200 zł miesięcznie i prawo do 
premii;

— PRACOWNIKA D/S KONTROLI WEW- 
NĘTRZNEJ. Wymagane wykształcenie wyż­
sze lub średnie ekonomiczne, odpowiedni 
staż pracy i znajomość spraw finansowo- 
księgowych. Wynagrodzenie 2.300 zł mie­
sięcznie oraz prawo do premii regulami­
nowej.

Dogodny dojazd do miejsca pracy.
Osobiste zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja Przed­
siębiorstwa. K5702

OGŁOSZENIA DROBNE
Cegłą, gruz, okna rozbiór­
kowe sprzedam. Wojcie­
cha 27, II podwórze godz.
18—20. 31305g
Pianino, cała metalowa 
płyta — „Menzla” sprze­
dam. Krotoszyn, Zacisze
nr 1 m. 13. 16405p
Sprzedam piękne futro 
karakułowe. Czechosło­
wacka 32 — Winter, go­
dzina 17—19.' 31702g

Pokój dla dwóch chłop­
ców ze szkoły średniej 
wynajmę! Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 31325g.________________  
Pan pracujący posżukuje 
samodzielnego pokoiku, 
najchętniej Junikowo. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31328g.
Przyjmę panów na pokój. 
Wiece 11 (Sołacz). 31347g

Sprzedam pianino w do­
brym stanie. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 31772g.
Sprzedam pianino Voigt 
metalowa płyta oraz bu­
fet, orzech, wysoki po­
łysk. Dąbrowskiego 36 m.
1. 31384g

Samochody
Sprzedam samochód no­
wy „Warszawę” oraz za­
mienię przyczepę 8 ton 
na 3-tonową, względnie 
sprzedam. Zdzisław Pias- 
ny, Zalesie Wielkie, po­
wiat Krotoszyn. 16599p
,Octavia” po 30 tys. km

do sprzedania. Rutkow-
skiego 43 a m. 6 godz. od
16—20. 31689g
„Skodę” 1101 po remon­
cie korzystnie sprzedam. 
Klasztorna 5/6 m. 6, po 
godz.15.•ó'1718g
Sprzedam okazyjnie DKW 
furgon 0,5 ton, cena 7.000 
zl. Damasławek, Nowak, 
tel. 79. 16402p
Sprzedam okazyjnie sa­
mochód osobowy „Skoda” 
1101, stan dobry oraz par­
celę pod budowę 2.000 m2, 
zadrzewioną. Józef Woj­
ciechowski, Ruchocice, 
pcw. Wolsztyn. 16403p
Sprzedam „Octavię” stan 
dobry. Pilarczyk, Wągro­
wiec, Janowiecka 15, tel.
311. 16404p
Sprzedam spiesznie, ta­
nio „Jawę” 175, stan d'o- 
bry. Pniewy, Wolności 6.

■______________ 16407p
Sprzedam * motocykl CZ 
175, Obornicka 103 od go-
dżiny 15. 31332g
Sprzedam samochód Ci­
troen BL 11 do remontu. 
Ul. Lodowa 30 m. 4. 31336g
Poszukuję garażu w oko- 
hcy Jeżyc. Poznań, Mylna
33 m. 7. 31340g
Sprzedaiń motocykl MZ 
250 w idealnym stanie. Po 
znań, ul. Jackowskiego 33
m. 24. 31343g
Sprzedam motocykl MZ 
250 ccm, przebieg 6.700 
km. Wiadomość: Kaczma­
rek, Magdaleny 4 m. 11. 
_____  31353g
Sprzedam motocykle — 
WFM „Ryś” Łozowa 100 
m. 11. ’ 31362g

Poszukuję pokoju dwu­
osobowego najchętniej 
Wilda. . Ofęrty Biuro O- 
głoszeń,\ Grunwaldzka 19 
dla 31392g. J_________  
Pokój z kdchnią, samo­
dzielne — zamienię pa 
większe, samodzielne. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31671g.
W Zielonogórskiem wy­
dzierżawię lokal na war-
sztat produkcję 2
pokoje z kuchnią. Wy­
magany remont, dzierżai 
wa rok z góry. Pachura, 
Konotop, Rynek 145.

16180p

Przyjmę ucznia na pokój 
(okolica Rynek Wildecki). 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31348g
2—3 panienki pracujące 
poszukują pokoju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 
wąldzka 19 dla 31350g.
Panienki pracujące poszu­
kują pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz- 
ka 19 dla 31351g.
Samotna, uczciwa pracu­
jącą pani poszukuje sa-
mod’zielnego pokoju
Łazarzu, najchętniej

na 
w

nowym budownictwie. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31356m
2 pokoje, kuchnia, łazien­
ka samodzielne Rynek 
Łazarski — zamienię na 
równorzędne 1-pokojowe. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31359g
Małżeństwo studenckie po 
szokuje pokoju na 1 rok. 
Gwarancja wyprowadze­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31367g.
Pracująca poszukuje po­
koju jednoosobowego na 
jed'en rok. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dlh 31373g.
Młody prawnik pracujący 
poszukuje pokoju jedno­
osobowego zaraz. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 31376g.
Zamienię 2-pokojowe mie 
szkanie spółdzielcze Mar- 
cclińska 8, na 3-pokojo- 
we na tym samym osie­
dlu lub przy Przybyszew­
skiego. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
31377g.
Przyjmę nT~ p okój' “ ~U-' 
czniów lub studentów. Po 
znań - Krżyżowniki, Słup 
sna 163. 31385g

Z powodu choroby wy­
dzierżawię gospodarstwo 
45 ha z martwym inwen­
tarzem od' 1. <0. br. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun- 
waldzka -^9 dla 31123g
Parcelę, piac na stację 
cbsługi sarnochodów wy­
dzierżawię lub wydzier­
żawię z prawem kupna. 
Oferty warunkami kie­
rować Biuro Ogłoszeń 
Grunwaldzka 19 dla 3U84g 
Kupię dom z ogrodem w 
mieście lub przy mieście. 
Oferty z ceną do Biura 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 16391p.
Kupię domek w Poznaniu 
lub okolicach. Alicja So­
lecka, Głogowska 153 m.
3-__________________ 31242g
Kupię spiesznie willę jed 
norodzinną lub bliźnia-
czą, wyłączoną, cztery 
pokoje, kuchnia, łazien­
ka, centralne 
nie, okolica
(Sołacz), do

ogrzewa- 
Grunwald

350.000 zł,
mam zastępcze mieszka­
nie trzypokojowe kuch­
nia, łazienka, wyłączo­
ne. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 c?la 
31662g.

Gospodarstwo ok. 20 ha, 
1 km od Poznania tanio 
spi zedam. Borowicz, Cza. 
pury, Poznań 24, ul. p0. 
znańska 31. 31217g
Parcela 895 m!, ogród o- 
wocowy, warsztaty, dziel, 
nica willowa, Górczyn, ul. 
Głogowska (światło na sh 
łę, woda), sprzedam, zgio 
szenia Poznań, Przemy. 
słowa 47 m. 3. 31219g
Sprzedam domek jedno­
rodzinny z zabudowania­
mi, ogród owocowy 1.274 
m2, Minikowo. Warunek 
dwupokojowe mieszkanie 
samodzielne, wyłączone, 
łazienką w Poznaniu. A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
Ł’1249g.
Parcelę w Starołęce 3000 
m5 z zezwoleniem pod bu­
dowę, sprzedam. Poznań, 
ul. Strzelińska 7, tó.
619-282. 31258g
Sprzedam parcelę budo­
wlaną 3000 m: w Przeźmi- 
rowie nadającą się rów­
nież na ogrodnictwo Jub 
hodowlę w dobrym punk, 
cie, tel. 619-282. Poznań, 
ul. Strzelińska 5 . 31259g
Sprzedam działkę 6.200 m 
w Rokietnicy pow. Po­
znań. Oferty Biuro Ogło­
szeń Grunwaldzka 19 dla 
31273g. «
Z powodu starości sprze­
dam okazyjnie dom w 
Rogoźnie Wlkp. z wol­
nym mieszkaniem (2 
izby). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
16338p.___________________
Sprzedam domek 3 poko­
je, kuchnia, łazienka, o- 
gród 2.7C0 m1 przy auto­
busie w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun. 
waldzka 19 dla 31279g.
Sprzedam gospodarstwo 
15 ha ziemi ornej (pr^" 
watne) III klasa. Jadwi­
ga Trzcińska, Drachowo, 
poczta Niechanowo, pow.
Gniezno. 313118
Willa wyłączona, cztery 
pokoje, kuchnia, służbo­
wy, łazienka, ogród', Ła‘ 
wica _ Wola, blisko tro-
lejbusu 
runek 
dzielne 
pokoje,

Wola, blisko tro-
250.000 zł, wa-

zastępcze samo- 
mieszkanie dwa 
kuchnia, willa 

v/yłączona dwumieszka-
niowa wolne cztery P°" 
koję, kuchnia, łazienka, 
garaż, ogródek, Jeżyce, 
połowa 280.000 zł, parce* 
la 600 m! opłotowana, za 
drzewiona, Winogrady 
przy tramwaju — 6a^ 
zł, sprzeda Nowak. r°" 
znań, Wyspiańskiego 1 ■

’ J 31663g

5 bm. zgubiono w 
cy Rynku Łazarskiego 
zegarek damski 
klipc”. Uczciwego znd 
lazcę proszę o zwrot 
wynagrodzeniem.
14 m. 14. 31^
Unieważniam za^ubl;pn- 
w czasie działań woj 
nych świadectwo 
czenia 7-klasowej 
ły Podstawowej wyda 
przez Szkołę Pods,e_ 
wą Dobrzyca, pow. 
szew. Stefan Stawik- Jp 
brzyca. _----- -
Zgubiono świadectwo 
kończenia Szkoły 
wowej w Komorzu^ 
stawione w 1961 r. 
zwisko Marian LU« 
czak, Antonin, 
Żerków. ——
Zgubiono prawo kat. II nr 0108/62, wyd^ 
ne przez Prez- P« bor. 
dział Komunikacji u ni_ 
niki na nazwisko .g3?7p 
sław Rybak.
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Studium Języków Obcych 
z. N. p.

przyjmuje

ZAPISY NA JĘZYKI
ROSYJSKI, angielski, 

NIEMIECKI, FRANCUSKI
I HISZPAŃSKI.

Zapisy przyjmować będzie sekretariat Szkoły 
podst. nr. 42 przy ul. Różanej nr. 1/3 w Pozna­
niu codziennie prócz soboty w godz. od 16—18.

K5538

TOWARZYSTWO
KRZEWIENIA WIEDZY PRAKTYCZNEJ 
ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI W POZNANIU

organizuje:

KURSY

KURSY

KURSY
Informacji

kroju, modelowania i szycia 
I i II stopnia,
wyrobu lalek i sztucznych 
kwiatów,
gotowania i pieczenia.
udziela i zapisy przyjmuje sekre­

tariat kursów — ul. Lampego 7, telefon 14-45.

K5471

Dnia 5 września br. zmarł śp.

Leon Pluta
Pogrzeb otfbędzie się we wtorek, 8 bm. o go­

dzinie 15.45 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

K5753

W niedzielę 6 września 1964 r. zasnął w Panu 
mój drogi mąż, najukochańszy tatuś । i syn, śp.

Witold Mizgalski
Msza św. żałobna odprawiona zostanie w ko­

ściele OO. Franciszkanów w środę, dnia 9 wrześ­
ni# br. ó. godz. 7.36, pogrzeb z kaplicy cmen­
tarnej na Junikowie o godz. 15.15.

O bolesnej dla nas stracie zawiadamiają
ZONA Z CÓRECZKĄ I MATKA

Poznań, plac Młodej Gwardii 9 m. 10. 
Wągrowiec. 31775g

Poznań, Kraków, Paryż.
K5755

dzie się w 
w gmachu 
cmentarnej

W dniu 6 września 1964 roku opuścił nas 
przedwcześnie nasz najlepszy przełożony, głę­
boko szanowany opiekun i wychowawca, nie­
zastąpiony przyjaciel, śp.

Polskie Towarzystwo Balneoklimatyczne 
ZARZĄD KOŁA POZNAŃSKIEGO 

ZARZĄD GŁÓWNY

profesor dr 

Witold Mizgalski
kierownik Zakładu Chemii Fizycznej 

Akademii Medycznej w Poznaniu. 
Pożegnanie zwłok drogiego Profesora odbę-

K5729

PRACOWNICY 
ZAKŁADU CHEMII FIZYCZNEJ 

317 74g

środę, 9 września br. o 
Coli. Maius, pogrzeb 
na Junikowie o godz.
W głębokim smutku

godzinie 13 
z kaplicy

15.15.
pogrążeni

Dnia 5 września 1964 r. odeszła od nas na 
zawsze po długich i ciężkich cierpieniach, opa­
trzona Sakramentami św., nasza najdroższa 
i najukochańsza matka, teściowa, babcia, sio­
stra i ciocia, przeżywszy lat 79, śp.

Stanisława Lewandowska
z domu KRAUSE

Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o godzi­
cie 16.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają
SYNOWIE I RODZINA

K5756

Dnia 6 września 1964 r. zmarł nagle

nadzwyczajny dr farm 

WITOLD MIZGALSKI
kierownik Zakładu Chemii Fizycznej,

I odziekan Wydziału Farmaceutycznego Akade- 
n Medycznej w Poznaniu w latach 1962/64. 

h;„Zn~CZOny odznaka „Za wzorową pracę w Służ- 
ie Zdrowia” oraz „Medalem x-lecia PRL”.

sk° ,te3 niepowetowanej stracie dla Nauki Pol- 
el — zawiadamiają

DZIEKAN I RADA
Wydziału Farmaceutycznego 

REKTOR I SENAT 
Akademii Medycznej w Poznaniu

9 ^f^nie drogiego Zmarłego odbędzie się 
* rzęs nia 19G4 r. o godz. 13 w hallu Coli. Maius, ^22.0, Ul. Fredry 10.

„ , ._____________ FieUierowicz (sekretarz redakcji), Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika, Wiesław Porzycki (zastępca re- 
Redagnje Kolegium. Marian a>ejsi Zbigniew Szumowski. Lesław Tokarski (redaktor naczelny). Telefony: 611-21 łączy wszystkie
daktora naczelnego). Mieczysław »-JP- ■ 8go—17.30: redaktor naczelny 657-76, z-ca red. naczelnego 657-18. sekretarz redakcji 6-18-85: 
działy; sekretariat redakcji 657-70 w c2Vtelnlków s57.1t:dział miejski 659-39; redakcja nocna 430-73 i 453-31 Wydawca: Poznańskie
dział łączności z czytelnikami -iniorm^j ogłoszeń: Poznań, ul. Grunwaldzka 19. telefony 452-89 i 611-21. Za treść l terminowy druk 
Wydawnictwo Prasowe RSw „Prasa kaCh prenumeraty Informacji udzielają nlacówki „Ruchu” i Poczty nrp»r- zakłady Graficzne 
ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Marcina Kasprzaka, Poznań, ul. Zwierzyniecka 3. r'-iF

ZGUBIONO 
DOWÓD 

REJESTRACYJNY 
samochodu 

sanitarnego 
marki „Warszawa”
nr
nr 
nr

rej. PI 
silnika: 
pod w.:

03-52, 
70421, 
64417.

K5717

K5308

Odlewnia żeliwa — Po­
znań, ul. Wrzesińska 1, 
posiada różne ruszta do 
piecy centralnego ogrze­
wania. 31313g

ZŁOM
SREBRNY

NAJLEPIEJ SPRZEDASZ

w sklepach „VERITASM
Poznań, ul. Kantaka N
Ostrów Wlkp., ul. Gimnazjalna 2
Kalisz, ul. Garbarska 2

K-5281

STUDENTKA 
Uniwersytetu A.

w Poznaniu 
stale zamieszkała 

Warszawie

M.

poszukuje zaraz 
POKOJU

z centralnym ogrze-
waniem. Warunki

do omówienia 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Grunwaldzka 19 dla 

K5588

Rożne
Kołdry z powierzonego 
materiału i pierzyn wyko 
nuje Smoczyńska. Kwia-
towa 8. 30901g
Pożyczki 25.000 złotych 
poszukuję. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 30500g.
Bieżnikuję opony do „Sy
reny”, 
„Wartburga'

.Moskwicza”,

wy” w ciągu
„Warsza-

24 godzin.

W

Garaż, wzgl. miejsce na 
garaż dla „Syreny” w o- 
kolicy Wildy, śródmieścia 
poszukuję. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 31307g.

Przedstawiciel konce-
sjonowany przyjmie za­
stępstwa — handlowe sek­
tora państwowego, spół­
dzielczego wzgl. warszta­
tów rzemieślniczych. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31396g

. Małr y

Kawaler kulturalny po­
ślubi trzydziestoletnią, 
przystojną panią. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dlą 31266g.

Wdowiec na posadzie, po­
siadający dom jednoro­
dzinny z garażem w Po­
znaniu. pozna pannę lub 
wdówkę, korpulentną, do 
lat 45. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31323g.

Wulkanizacja, Poznań, uł.
Dąbrowskiego 241. 31011g)

Dnia 6 września 1964 r. zmarł

prof. dr
Witold Mizgalski

długoletni zasłużony członek Zarządu i wice­
przewodniczący Koła Poznańskiego Polskiego 

Towarzystwa Balneoklimatycznego.
Balneologia polska 

naukowca.
traci w Nim wybitnego

Z głębokim żalem 
jaciela i serdecznego

żegnamy oddanego przy- 
kolegę.

Dnia o6 września 1964 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, nasza najukochańsza, 
nigdy niezapomniana mateczka, siostra, teścio­
wa i babunia, przeżywszy lat 69, 

Helena Adamczyk 
z d. MICHALSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 9. IX. 1964 r. o go­
dzinie 13.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W ciężkim smutku pogrążeni 
CÓRKI, SYN, ZIĘĆ I RODZINA

Dnia 6 września 1964 r. zmarł 

prof. dr
Witold Mizgalski 
długoletni członek Rady Naukowej, konsultant 
naukowy oraz organizator i długoletni kierow­

nik Pracowni Fizjopatologii Instytutu 
Balneoklimatycznego.

W zmarłym traci Instytut oddanego pracow­
nika i wybitnego naukowca.

CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI1

RADA NAUKOWA
INSTYTUTU BALNEOKLIMATYCZNEGO 

RADA ZAKŁADOWA — DYREKCJA
K5130

Dnia 5 września zmarł po krótkich i ciężkich 
cierpieniach, namaszczony Olejami św., mój 
najlepszy i najtroskliwszy mąż, brat, wujek, 
szwagier i zięć, śp.

Aleksander Reszczyński
zegarmistrz - złotnik

Złożenie drogich nam zwłok nastąpi w środę, 
9 bm. o godz. 15 na cmentarzu Bożego Ciała 
przy ul. Bluszczowej.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w dniu 
12 IX. br. o godz. 8 rano w kościele św. Flo­
riana przy ul- Kościelnej.

W nieutulonym żalu pogrążona
ZONA Z RODZINĄ

Poznań, ul. Słowackiego 41 m. 9, 
warszawa, Nowy Jork, Szubin, Swarzędz.

31834g

POZNAŃSKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO 
HANDLU SPRZĘTEM 

ROLNICZYM w Poznaniu 

unie w aż nia zamiesz­
czone , w dniu 3. 9. 1964

roku w „Gazecie Poznańskiej” i „Głosie Wiel­
kopolskim” ogłoszenie o inwenturach.

Jednocześnie podajemy aktualne miejsca i ter­
miny inwentur:
ODDZIAŁ W’ LESZNIE — uL Narutowicza 6b

od 14. 9. — 10. 10. 1964 r.
ODDZIAŁ W WĄGROWCU — ul. Rogozińska 1 

od 10. 9. — 3. 10. 1964 r.
Naszych odbiorców z wyżej wymienionych tere­
nów prosimy o zaopatrywanie się w naszych 
placówkach:
w POZNANIU ul. Katowicka 1 teł. 710-18
w KONINIE ul. Poznańska 70 tel. 624
w OSTROWIE WLKP. ul. Polna lb tel. 684

Za zaistniałą omyłkę przepraszamy

Przetargi
MIEJSKI ZARZĄD BUDYNKÓW MIE­
SZKALNYCH W PILE, ul. Szkolna 2 ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na sprzedaż 

1 KONIA w wieku lat 9, 
UPRZĄŻ oraz PLATFORMĘ o nośności 
1.5 tony.

Oferty należy składać do biura MZBM do 
10 dni po ogłoszeniu przetargu.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta wzgl. 
unieważnienia przetargu bez podania przy­
czyn. K5707
ZARZĄD BANKU SPÓŁDZIELCZEGO 
W NEKLI, pow. Września — ogłasza PRZE­
TARG NIEOGRANICZONY NA WYKONANIE 
BUDYNKU ADMINISTRACYJNEGO o po­
wierzchni 99m!, według typowej dokumentacji.

W zakres robót wchodzą:
— roboty budowlane,
— roboty malarskie,
— roboty elektryczne,
— roboty wodno - kanalizacyjne.
Termin wykonania robót do 30. X. 1964 r.
Dokumentacja do wglądu w biurze Banku 

Spółdzielczego w Nekli, od godz. 8—14.
Oferty prosimy zgłaszać pod w/w adresem 

do dnia 17 września 1964 r.
W przetargu mogą brać udział przedsiębior­

stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 18. IX. 1964 r.
Zastrzega się wybór oferenta. K5742--------------t

Dnia 6 września 1964 r. zmarła opatrzona Sa­
kramentami św., nasza ukochana matka, bab­
cia i teściowa, przężywszy lat 77, śp.

Maria Antkowiak
Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o godz. 

14,15 z kaplicy cmentarza na Junikowie.
Pogrążona w głębokim smutku

RODZINA
K5751

' + ——
Dnia 6 września 1964 r. zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św., mój drogi mąż, nasz ukocha­
ny ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 56, sp.

Czesław Mantyk
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 9. IX.

1964 r. o godz. 14.45 z kaplicy cmentarza na Ju­
nikowie. .. „ .W smutku pogrążeni

ZONA, CÓRKI, ZIĘCIOWIE I WNUKI
K5752

Dnia 6 września br. zmarł

dr farm. Witold Mizgalski
profesor nadzwyczajny

Akademii Medycznej w Poznaniu, 
kierownik Zakładu Chemii Fizycznej 

Wydziału Farmaceutycznego.

W Zmarłym tracimy wybitnego naukowca, 
szczerze oddanego Farmacji Polskiej kolegę 
i współpracownika, wieloletniego aktywnego 
członka naszego Oddziału.

Polskie Towarzystwo Farmaceutyczne
ODDZIAŁ W POZNANIU

31776g

t ■———
W dniu 6 września 1964 r. zmarł śmiercią tra­

giczną mój najdroższy mąż, nasz ojciec, syn, 
brat i wujek, przeżywszy lat 35, śp.

Stefan Stawski
Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o go­

dzinie 9.30 w Tarnowie Podgórnym.

W ciężkim smutku pogrążeni 
ŻONA Z DZIEĆMI, RODZICE, 

SIOSTRA I SZWAGIER
31806g

Dnia 6 wrżeśnia 1964 r. zmarł nasz drogi 
kolega

prof. dr

Witold Mizgalski
czynny i aktywny sekretarz Komisji Farma­
ceutycznej Poznańskiego Towarzystwa Przyja­
ciół Nauk oraz redaktor czasopisma „Annales 

Pharmaceuticae”.

W Zmarłym straciliśmy wybitnego naukowca, 
organizatora oraz cenionego współpracownika.

KOMISJA FARMACEUTYCZNA
Poznańskiego Towarzystwa Przyjaciół Nauk

31828g

PRZEDSIĘBIORSTWO TUCZU PRZEMYSŁO­
WEGO ZWIERZĄT RZEŹNYCH W POZNA­
NIU, ul. Palacza i46 B — ogłasza PRZETARG 
NIEOGRANICZONY NA ROBOTY BUDO­
WLANO - MONTAŻOWE w tuczami przemy­
słowej Koziegłowy, pow. Poznań —

na wykonanie ROZBUDOWY I MECHA­
NIZACJI PASZARNI Z BUDOWĄ KO­
TŁOWNI.

Termin wykonania do dnia 31 grudnia 1964 r.
Dokumentacja i kosztorysy do wglądu 

w Dziale Technicznym Przedsiębiorstwa —•
Poznań, ul. Palacza 146 B.

Oferty składać można w Dziale Technicz­
nym w podwójnych zalakowanych kopertach 
w terminie do 10 dni od daty ogłoszenia.

Komisyjne otwarcie ofert . nastąpi dnia 
18 września br.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania przy­
czyn. 31659g

POZNAŃSKIE ZAKŁADY PRODUKCJI BE­
TONÓW „POZBET” W POZNANIU, Al. Mar­
cinkowskiego 1 — ogłaszają PRZETARG NIE­
OGRANICZONY na sprzedaż SAMOCHODU 
OSOBOWEGO marki „Warszawa” — cena wy­
woła wcza 30.000 zł.

Do przetargu mogą stawać przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne oraz oso­
by fizyczne.

Przetarg odbędzie się w dniu 21 września 
1964 r. o godz. 9 w Wytwórni Betonów w Po­
znaniu przy ul. Dziekańskiej (koło Katedry).

Przystępujący do przetargu zobowiązany jest 
złożyć najpóźniej w przeddzień przetargu wa­
dium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej 
w kasie dyrekcji Przedsiębiorstwa — Poznań, 
Al. Marcinkowskiego nr 1.

Pojazd można oglądać codziennie w godz. od 
10—12 w Wytwórni przy ul. Dziekańskiej.

K5665

Komunikaty

■Wydział Komunikacji Prezydium Rady Na­
rodowej m. Poznania podaje do wiadomości, 
że w związku z robotami drogowymi i elewa- 
cyjnymi z dniem ogłoszenia na czas trwania 
robót ZAMYKA SIĘ DLA RUCHU KOŁO­
WEGO ul. ul. Rynkową i Kramarską.

Objazd ustala się ul. ul.. Wroniecką, Masz- 
talarską i 23 Lutego. K5719

t .
Dnia 5 września 1964 r. zmarła po długich 

cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., na­
sza najdroższa matka, teściowa, babunia i cio­
cia. przeżywszy lat 72, śp.

. Józefa Ferisch
z d. DOBIJAŁA

Pogrzeb odbędzie się dnia 8. IX. br. o go­
dzinie 15 z kaplicy na cmentarzu na oiównej.

O ciężkiej i .bolesnej stracie zawiadamiają
CÓRKA I SYNOWIE Z RODZINAMI

Poznań, św. Wincentego 9 m. 5. • K5754

W pierwszą rocznicę śmierci śp.

Kazimierza Jankiewicza
dnia 9 września br. odprawione zostaną msze 
św. żałobne o godz. 7 w kościele akademickim 
przy ul. Grobli 1, o godz. 16 w kościele OO. Do­
minikanów przy ul. Stalingradzkiej.

O tym zawiadamia Przyjaciół i Znajomych
RODZINA

31474g

ZTełewizib
RADIO — PROGRAM I: 7.45 „Błękitna sztafeta”: 

8.05 Muzyka i aktualn.; 8.30 Piosenka dnia; 8.45 
,,Z plecakiem po kraju”; 9 Dla klasy IV „Co to 
jest las” — gawęda; 9.20 Utwory fortep. na 3 ręce; 
9.10 Dła przedszkoli „Dorotka idzie do przedszko­
la”; 10 Konc. muz. rozrywk.; 11 „Trwanie” fragm. 
książki pt. „Hanka”; 11.20 Konc. w wyk. Ork. PR 
w Krakowie pod dyr. St. Hasa; 11.50 „Rodzice 
a dziecko”; 12.15 „Rolniczy kwadrans”; 12.45 „Na 
swojską nutę”; 13 Dla kl. VI i VII „Tańce pol­
skie”; 13.30 Utwory kameralne Saint-Saensa; 14.15 
„Mówi Rozgłośnia Harcerska”; 14.30 Zagadki mu­
zyczne; 15.10 Dla ucznióty szkół średnich „Naelek- 
tryzowany dyrektor”; 15.30 Z życia ZSRR; 16 
„Współczesna twórczość chóralna kompozytorów 
polskich”; 16.35 „Ja i praca”; 17.05 „List z Polski”; 
17.25 „Agnieszka, córka Kolumba” ode. pow. W. 
Macha; 17.45 „Pięć minut o wychowaniu”; 17.50 
Public, międzynar.; 18 Koncert dnia; 19 Gra Szóst­
ka Radiowa pod dyr. Piotra Figla; 19.15 Kwadrans 
piosenek w wyk. I. Santor; 19.30 „Obrońcy” mon­
taż dokumentalny; 20.26 Sport; 20.33 Studio Kla­
syczne „Edward II” słuch, wg dramatu Christo- 
phera Marlowe’a; 22.33 „Wieczorny konc. życzeń 
miłośników muz. poważnej.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 17, 20, 23.

PROGRAM II: 7.50 Piosenka dnia; 7.55 Muzyka; 
8.15 Międzynarodowy Uniwersytet Radiowy. Cykl: 
„Chwytaj spadającą gwiazdę” aud. IV „Wiatr 
słoneczny”, autor: Rex Keating (UNESCO); 8.35 
Przegląd prasy literackiej; 9 Konc. dnia; 9.50 Pu­
blicystyka międzynar.; 10 Klub 60 — „Nocna wi­
zyta” słuch.; 10.40 „Liguidi Malgam” opow. Birago 
Diopa; 11 W kręgu muzyki romantycznej; 11.40 Eko­
nomiczny problem tygodnia; 12.50 „My i nasze 
dzieci”; 13 Muzyka operowa i filmowa; 13.25 Ency­
klopedia wielkopolska; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 
15 „Czytamy Ruch Muzyczny”; 15.30 Dla dzieci 
„Siadami Stasia i Nel” ode. pow.; 16.25 Felieton 
B. Koguta — „Listy spod lipy”; 16.35 Muz. kame­
ralna; 17.12 Taneczne przeboje; 17.30 Dla dzieci 
„Żegnamy lato — rozpoczyna się praca”; 18.50 
„Kongres Astronautyki” felieton prof. Zb. Bącz­
kowskiego; 19.05 Muzyka i aktualn.; 19.30 Kalejdo- 
skon kulturalny; 20 Komentarz J. Matuszyńskiego; 
20.10 Słuch. „Kontakt”; 20.40 Muzyka; 20.50 Ko­
mentarz red. J. Dęba pt. „O kulcie, swoistej arce 
przymierza i jednoznacznym bilansie”- 21.27 Sport 
i wyniki Totalizatora Sport.; 21.10 Grają Ork. tan.; 
22.10 Uniwersytet Radiowy — „Socjalizm a gospo­
darka chłopska”; 22.25 „Z twórczości kompozyto­
rów bułgarskich”; 23.20 Mel. rozrywk. i taneczne.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7130, 8.30, 12.05. 16. 19, 
21, 23.50. ’

TELEWIZJA: 17.15 Przemówienie Ambasadora 
Korei; 17.30 Fjhn krótkometr.; 17.40 Tele-reklama; 
17.45 „Entliczek - Pentliczek”; 18.?o „Śpiewa Lidia 
Korsakówna”; 18.50 Magazyn Morski „Bryza”; 19.20 
„Z tamtej strony szklanego ekranu”; 19.35 „Glob” 
— kwadrans o święcie; 19.50 „Dobranoc” i dzien­
nik; 20.30 Film produkcji radzieckiej: „Aniuta”; 
21 „Serenady z drezdeńskiego Zwingeru” (Drezno): 
21.55 Wiadomości.

Telewizja zastrzega sobie prawo zmian.



Od środy 9 bm. do ponie­
działku 14 bm. włącznie, co­
dziennie o godzinie 11 i 14, 
gościnnie wystąpi na scenie 
Pilskiego Domu Kultury przy 
p! Staszica 1 — Zespół Tea­
tru Ziemi Pomorskiej z Gru­
dziądza, wystawiając jedną z 
najpopularniejszych powieści 
H. Sienkiewicza pt. „W pusty­
ni i w puszczy" w opracowa­
niu scenicznym Janusza Ma­
zanka i Almira. Sceniczna 
wersja powieści zachowuje 
wszelkie najciekawsze zda­
rzenia. Ciekawe to widowisko 
obejrzą mieszkańcy miasta Pi­
ły i okolicy wraz z młodzieżą 
w inscenizacji i reżyserii Alek­
sandra Gąssowskiego. Piekne 
dekoracje i kostiumy — pro­
jektu Ines Kuske. W przed­
stawieniu tym udział biorą: 
Izabela Bilska, Irena Charkow­
ska, Janina Dawćzyk, Janina 
Krokowska, Barbara Łaska, 
Izabela Niewiarowska, Woło- 
szyńska, Stefan Giletycz, Hen­
ryk Kleps, Tadeusz Kuźmiń­
ski, Kazimierz Sułkowski, Sta­
nisław Piotrowski, Henryk 
Tarczykowski, Aleksander | 
Rządkowski, Wiesław Woło- 

szyński i inni, (na)
Na zdjęciu: wykonawcy przed 
stawienia: od lewej: Irena 
Charkowska (Dinah), Stefan 

Giletycz (Staś), Stanisław Pio­
trowski (Rawlison), Tadeusz 
Kuźmiński (Tarkowski), Izabe- ■ 
la Bilska (Nel) i pies Saba. I

Fot. — Fr. Myszkowski I

Szkota imienia 
A. Zawadzkiego

Nowo wybudowanej szkole 
w Drawskim Młynie (pow. 
Czarnków) nadano imię Ale­
ksandra Zawadzkiego. Mieści 
cna 6 izb lekcyjnych, 2 gabi­
nety, świetlice, salę gimna­
styczną. W uroczystości ot­
warcia szkoły wzięli udział 
I sekretarz KP — Leszek Lo- 
chyński, wicekurator Okrę­
gu Szkolnego Poznańskiego — 
Jan Pająk i z-ca przewodni­
czącego PPRN — Stefan Sur­
ma.

Także i w Jędrzejowie od­
dano do użytku nową szkolę, 

(jn)

T maja br. przedstawiciele powiatowych władz z Wą-
-* grow’ca i wielu innych gości na kartkach Księgi 

Pamiątkowej zapisali serdeczne słowa uznania dla miesz­
kańców Prusiec. Lecz jeden z tych wpisów szczególnie zwra­
ca uwagę: «
„Wszystkim kolegom za 

wkład pracy i wysiłek dzię­
kujemy. Grzesio i Gienek”. 
„Grzesio” to popularnie prze 
wodniczący koła ZMW — 
Grzegorz Grabicki. a jego 
kompan „Gienek” — Euge­
niusz Mazurek. Pierwszy dzię 
kowal z racji swojej funkcji 
społecznej, drugi — w imie­
niu własnym, bo lubi grać na
instrumentach muzycznych, 
ba, nawet zorganizował
w rodzaju zespołu, chyba 
nie bezdomnego. Powstał 
przecież dom kultury.

Rósł ten pałacyk dwa

coś 
już 
już

ra-
zy. Raz — po rzuceniu my­
śli przez b. przewodniczące­
go Gromadzkiej Rady Naro­
dowej, przez 6 lat kiełkował 
do wielkości... decyzji. Dru­
gi raz — przez dwa lata — 
od fundamentów do otwarcia

W Miesiącu Odbudoiuy
Kraju i Stolicy

Ponieważ wrzesień jest nrcsiącem poświęconym zbiórce 
na Fundusz Odbudowy Kraju i Stolicy, w powiecie 

Jurkowskim przystąpiono już do szerokiej akcji propagan­
dowej.
Na konferencję sprawo­

zdawczo-wyborczą Powiato­
wego Komitetu SFOS, która 
odbyła się w Tuliszkowie, 
przybyli też goście z woje­
wództwa: Sekretarz Komite­
tu Wojewódzkiego Odbudowy 
Kraju i Stolicy M. Zaremba i 
przedstawiciel Wojewódzkiego 
Wydziału Zdrowia inż. L. Wa­
wrzyniak.

Powiat turkowski ma od pa­
ru lat bardzo dobre osiągnię- 
ca w akcji zbiórkowej.. Czwar 
te miejsce w skali wojewódz­
twa w latach 1961 i 1962 r„ 
a trzecie w r. 1963 to duży 
wysiłek dla okręgu który 
znajduje się dopiero „na do­
robku” i należał do jednych 
z najuboższych w Wielkopols- 
ce. Sumy roczne Funduszu 
stale wzrastają. Podczas gdy 
w r. 1961 zebrano ogółem 
299 tys. zł w r. ub. zdołano 
już przekroczyć kwotę 475 tys. 
zł wykonując plan w przeszło 
126 proc.

Poprawić obsługę
W Pyzdrach znajduje się 

sklep nabiałowy, należący do 
GS, w którym oprócz mleka 
sprzedaje się owoce, ziemnia­
ki, sery a co gorsze nawet 
solone śledzie z beczki oraz 
kiszone ogórki, a nadto i nie­
co z ,,kolonialki”, co w sumie 
razem nie przedstawia zbyt 
dobrego wrażenia, a i obsłu­
ga tego branżowego sklepu 
pozostawia wiele do życzenia.

Są wypadki, że niektórzy 
mieszkańcy, aczkolwiek mają 
sklep nabiałowy w miejscu, 
jeżdżą po śmietanę do o 2 
km oddalonego Borzykowa, 
gdzie będą lepiej obsłużeni.

Jest zatem życzenie, by 
sklep branżowo-nabiałowy w 
Pyzdrach zmienił swe obli­
cze i stał się placówką godną 
tej nazwy, (jspn) .

Na konferencji zwrócono 
jednak uwagę, że większość 
świadczeń na SFOSZpochodzi 
od pracowników'zakładów u- 
społecznionych, a stosunkowo 
mały jest jeszcze udział rol­
ników, chociaż dotacje z Fun­
duszu przeznaczane są głów­
nie na inwestycje wiejskie 
I tak w ub. latach udzielono 
pomocy finansowej na budowę 
domów ludowych w Malano­
wie. Smulsku i Jeziorsku o- 
raz kilkunastu remiz strażac­
kich. W r. 1963 i 1964 dotacja 
ze SFOS w wysokości ponad 
1 milion złotych -umożliwiła 
budowę ośrodka zdrowia i 
łaźni w Tuliszkowie, rozpoczę­
tych w czynie społecznym 
ludności. Obiekt zostanie od­
dany do użytku w końcu br. 
W roku przyszłym rozpocznie 
się budowa ośrodka zdrowia 
we Władysławowie. Działa już 
tam Komitet Społeczny, a PZU 
przekazał na ten cel 500 tys. 
złotych.

Powiat turkowski ma ambi­
cję utrzymania zdobytej loka­
ty i według zobowiązania Ko­
mitetu Powiatowego SFOS 
plan tegorocznej zbiórki ma 
być zrealizowany do 30 paź­
dziernika. W mieście Tulisz­
kowie, które wyróżnia się 
zwykle w różnych akcjach 
społecznych, , postanowiono 
nawet zakończyć zbiórkę wp 
wrześniu. W tymże miesiącu 
zostaną rozprowadzone listy 
zbiórkowe wśród rolników 
wygłaszać się będzie poga­
danki w szkołach i przez ra 
diowęzeł. W m/astach prze­
prowadzone zostaną zbiorki 
uliczne.

Na Konferencji wybrano no­
wy zarząd Komitetu Powia­
towego Odbudowy Kraju i 
Stolicy. Przewodniczącym zo­
stał, jak poprzednio —Cz. Pb- 
turała, zastępcą — M. Kaczo- 
rowski, sekretarzem — J Szu­
kała i skarbnikiem — J. Krosz- 

, czyński.

podwoi w święto pierwszo­
majowe.

Ten drugi okres był naj­
trudniejszy. Najwięcej na­
chodziła gospodarzy kierów -

ny właściwie, idę prosto od 
roboty — prosi znajomego.

Przedstawiłem w skrócie 
taki sobie wstęp do rozpo­
czynającej się historii dzia­
łalności Pałacyku Ludzi Pru- 
sieckich, zawiadamiając o je­
go narodzinach i o pierw-
szych oznakach życia o

niczka filii Biblioteki 
madzkiej — Seweryna 
machowa. Ten . ów się 
dził, tamten odmówił, 
obiecywał. No — bo w 
podarstwach rolnych r

Gro-
Stel-

albo 
gos-

wianie, w którym znajduje 
się również telewizor i aparat 
projekcyjny do wyświetla­
nia filmów.

Teraz życzmy Ludziom Pru 
sieckim, aby ich placówka 
była w życzliwości i łasce

z robotą bywa.
Zaglądnijmy jeszcze raz do 

Księgi Pamiątkowej, w któ­
rej na pierwszych dwóch kar 
tach uwieczniono listę wy­
konawców czynu społecznego. 
Własnymi rękoma przy bu­
dowie domu kultury pomaga-

nauczycielstwa, 
młodzieży, a 
miejscowych.

rodziców i 
także władz

(J. H.)

ły fachowcom 
tym 7 rodzin 
przeszło 100 
39 rolników

62 rodziny, w 
ofiarowało po 

roboczo-godzin. 
zwoziło mate-

riał budowlany. Nie szczędzi­
li trudu: Pytlakowie. Cieśli­
kowie, Drzewieccy, Gryziń-

Umyślnie nie wymieniam 
rodzin, które dały tu mniej 
niż po „dziesiątaku” godzin 
pracy na budowę domu. Nie
wszyscy 
zrobić z

przecież mogli to 
różnych przyczyn.

A jak dowiedziałem się we 
wsi — odłożą coś niecoś na 
uporządkowanie otoczenia. 
Jak równo — to równo.

Przedstawmy teraz ów pa­
łacyk. Zewnętrznie napraw­
dę nowoczesny, o tynku w 
jasnym kolorze — prosi te­
raz o ramy zieleni. Wejdźmy 
do wnętrza. Z holu ^wejście 
do biblioteki z czvtelnią. Wy 
godne, m:ękkie fotele. Tyl­
ko ręce wyciągnąć pó któraś 
z książek na półce i czytać. 
Drugie weiśc’e ż ho1 u do sa­
li o stu miejscach. Dwukrot­
nie na scen;e tej sali wyste-
pował już miejscowy 
teatralny. Przejdźmy

zespół
przez

hel do ostatniego pomieszcze­
nia. To klub-kawiarnia ufun­
dowana .przez Gminną Spół­
dzielnię z Wągrowca która 
wschodzi z założenia, że mi­
łość do kultury i do GS-u 
zapewnia... dobra kawa.

I to wszystko we wsi o 79 
rodzinach. Wieczorami miesz 
kańcy przychodzą do tego 
domu pojedynczo i narami, 
według sympatii, wieku, za­
miłowań 
nieć twa. 
chciałby 
klubu:

snortowych i krew-
A bywa, 

i nie może
że ktoś 

wejść do

— Przynieś mi „owocan”
do napicia. Nie jestem ubra-

WRZESIEN 
8 

wiórek

Nestora, 
Radosława

Słońce: 6.13—19.29

TEATRY
W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Grube- ryby”
NOWY 
OPERA 
RETKA 
zanna”.

W

— g. 19 „Dundo Maroje”; 
— próby sceniczne; OPE-
— g. 19 „Cnotliwa Zu-

WOJEWÓDZTWIE
WITKOWO — „Garść piasku”.

K»NA
CHODZIEŻ — Ceramik: „Śniegi 

w żałobie”; Noteć: „Dzwony na 
pasterkę”; CZARNKÓW — „Ran­
cho w dolinie”; GNIEZNO — 
Lech: „Ewa ebee spać”; Polonia: 
„Telefon towarzyski”; GOSTYŃ — 
„Statek Emila”; JAROCIN —

Leszczyński wqzsł kolejowy 
w przyszłej pięciolatce

W najbliższym etapie elektryfikacji sieci kolejowej 
Pdsce, zostanie między innymi zelektryfikowana Hnja 
Wrocław — Poznań. Nastąpi to już w następnej pięcio­
latce — (1966—1970). W związku, z tym wszystkie jedno^ 
stki służbowe na węźle leszczyńskim czynią już odpc- 
Wiednie przygotowania. Największe nasilenie robót przy, 
padnie Oddziałom Drogowem u i Zabezpieczenia Ruchu | 
Łączności oraz Odcinkowi Elektroenergetycznemu.

Poważne 
prowadzać 
miejscowy 
w związku

inwestycje prze- 
będzie również 

Oddział Trakcii. 
z adaptacją paro-

wozowni Leszno na motowo- 
zownię spalinową oraz bu­
dową bazy paliw płynnych i 
garaży samochodowych z od­
powiednio wyposażonymi war 
sztatami naprawczymi.

Oddział Zabezpieczenia Ru 
chu i Łączności zainstaluje w 
następnej 5-latce nowe au­
tomatyczne centrale telefo­
niczne. Ponadto przebudowa­
na zostanie telefoniczna linia 
napowietrzna na odcinku Koś­
cian — Czempiń.

Znacznemu usprawnieniu 
ulegnie praca przetokowa, 
dzięki zainstalowaniu urzą­
dzeń radiowych na parowo­
zach manewrowych. Przewi­
duje się także założenie me­
gafonów na stacjach kolejo­
wych: Kościan, Gostyń i Bo- 
janowo.

Służba drogowa dla popra­
wy warunków sanitarnych 
pobuduje siedzibę rejonu bu­
dynków, przeznaczając uzys­
kane pomieszczenia na rzecz

stępnym przewiduje się wie. 
le robót mających na celu 
poprawę warunków pracy j 
wypoczynku. Do nich zaliczyć 
należy m. innymi kapitalny 
remont i modernizację bu. 

. dynku dworcowego w Lesz­
nie, rozbudowę warsztatu 
samochodowego, nadbudowę 
piętra w siedzibie Przychod­
ni Lekarskiej dla urządzenia 
dodatkowych gabinetów i nr, 
cowni EKG.

W ramach modernizacji 
przebudowane zostaną ekspe 
dycje kolejowe w Rawiczu, 
Kościanie i Gostyniu. Na tej 
ostatniej stacji planuje się 
jeszcze nadbudowę noclegów 
ni drużyn konduktorsKich.

Zgodnie z projektem w 
1965 roku rozpocznie się blok 
mieszkalny na Osiedlu Grun­
wald w Lesznie oraz planu­
je się rozbudowę urządzeń 
sanitarnych warsztatu ucz­
niów na leszczyńskim węźle ko 
Ic-jowym.

M. RYDLEWICZ

szatni. Drogowcy 
również schroniska 
ich pracowników 
manewrowej.

Służba socjalno

urządzą 
dla swo- 
i służby

Sazon

bytowa

Podatek
trzeba płacić

Po upływie pierwszego pół­
rocza warto zastanowić się 
jak województwo poznańskie
wywiązało się z planów 
nansowych za ten okres, 
aatek gruntowy został 
100 3 proc, zrealizowany, 
znaczy to jednak, że

fi-
Po- 

w
Nie
we

kontynuować będzie rozbudo 
wę Ośrodka Wczasów i Wy­
poczynku dla kolejarzy w 
Boszkowie oraz przewiduje 
roboty inwestycyjne związa­
ne z dalszym zagospodarowa 
mem pracowniczych ogród­
ków działkowych.

Dla poprawy warunków 
bhp jednostek służby za­
bezpieczenia czyni się stara­
nia o rozszerzenie bazy tele­
fonicznej, by w wygospodaro 
wanych pomieszczeniach urzą 
dzić warsztaty dla działek 
łączności.

Jeszcze w tym roku i na-

fiomldorou/ij,
Przetwórnie owocowo - wa­
rzywne należące do przemy, 
siu państwowego (3) i tereno­
wego (6), mają w obecnym 
sezonie sporo roboty. Obro­
dziły bowiem nie tylko jabłka 
i gruszki, ale także ogórki i 
pomidory. Tych ostatnich zbie 
ra się na przykład w Kombi­
nacie Ogrodniczym Pudliszki 
po 20 ton z hektara. Przy ich 
zbieraniu pracuje dziennie po 

20 ludzi.
Na zdjęciu: transport pomido­
rów z PGR Rokosowo na pla­
cu składowym przetwórni 
Pudliszki w dniu 4 bm., za- 
wiersjący przedpołudniowy 
zbiór z plantacji — 4500 kg.

Fot. — K. Przychodzki

wszystkich powiatach plan po 
datku gruntowego za I pol­
rccze br. został w pełni 
konany, skoro granicy 
proc, nie osiągnęły takie

wv- 
99 

po-
wiaty jak Nowy Tomyśl, 
Śrem i Ostrów, a powiat 
Trzcianka zrealizował poda­
tek gruntowy tylko w wyso­
kości 97.2 proc.

W niektórych powiata.ch na 
stąpiła poprawa w realizacji 
zobowiązań finansowych, co 
świadczy o dużym poczuciu 
obywatelskim chłodów wobec 
państwa. W powiatach ja­
rocińskim, czarnkowskim a 
także słupeckim i innych na 
skutek wzmożonej pracy rad 
narodowych, rolnicy w termi­
nie płacą podatek gruntowy i 
inne świadczenia.

W powiatach Ostrów, Nowy 
Tomyśl, Śrem. Września. Cho­
dzież i Poznań źle przebiega 
realizacja planów finansowych 
m. in. na skutek braku prze- 
aiyślanej organizacji inkasa i 
słabej pracy sołtysów.

W okresie pożniwnym ist­
nieją lepsze . możliwości ure­
gulowania zadłużeń. Rolnicy 
bowiem otrzymali gotówkę za. 
sprzedane płody rolne. Trze­
ba więc uregulować dług wo­
bec państwa. Ci rolnicy, któ­
rzy mają tylko do zapłacenia 
III ratę podatku gruntowego 
na rok 1964, nie powinni zwle­
kać z płatnością do ostatniej 
chwili, tj. do 15 września br.

(na)

Echo: „Proces Oscara Wilde’a”; 
Cristal: „Diabeł morski”; KALISZ 
Kosmos: „Eroica”; Oaza: „Mysz, 
która ryknęła”; Stylowe: „Skarb” 
Syrena: „Latający profesor” i „Cu 
dotwórczyni”; Wolność: „Czło­
wiek zza biurka”; KĘPNO — „Mi­
lioner bez grosza”; KŁODAWA — 
„Celuloza”; KOŁO — „Druga mło­
dość cioci”; KONIN — Energe­
tyk: „Pan Anatol szuka miliona”
i „Irena, 
nieczynne 
we mgle”

,Wojna trojańska”;
— „Raszek
SŁUPCA —

BWA — Stary Rynek 
larstwo i rysunek Jana 
szaka” — godz. 10—18.

M'

PLESZEW 
RAWICZ 
Szwejk”;
do wszystkiego” 
czynne; ŚRODA 
wśród nas” i ,

Śrem

i Jego 
.Artysta 
— nie-

— „Zdrajca jest 
.Zmartwychwsta-

nie”.(cz. I); SZAMOTUŁY — „Żo­
na dła Australijczyka”; TRZCIAN
KA — „Złoty człowiek” 
— „Cartouche-zbójca”;

do domu!”; Górnik: — 
; KOŚCIAN — „Atak 
; KROTOSZYN — „Lu- zł«te colty”-

WIEC — „Manekin Pis’ 
SZTYN — „Przemytnik 
montu”; WRZEŚNIA -

; TUREK 
WĄGRO- 
’; wol-

z Pie- 
„Dwa

MUZEA
MUZEUM NARODOWE (Al- 

cinkowskiego 9) — godz. 9

DYŻURY

dzie i bestie” (dwie serie);
DZYCHÓD
NOWY 
wieść lat
BORMKI

MIĘ.
* — „Biały kanion”; 
TOMYŚL — „Opo-

płomiennych”; o- 
„Przeminęło z wia-

trem’’; OSTRÓW — Roma: „Ognio 
mistrz Kaleń” i „Tysiąc talarów”; 
Słońce: „Wojna trwa”; OSTRZE-
SZÓW

trze”

— „Julio,! jesteś czarują- 
PIŁA -» Iskra: „Nagie os- 

Koral: „Lupeni, 1929”;

WYSTAWY
W POZNANIU

WO.T. OŚRODEK INFORMACJI 
TURYSTYCZNEJ (Stary Rynek 10) 
— „W basenie pięciu mórz” — fo­
togramy Zbigniewa Zielonackie- 
go — godz. 9—17.

KLUB MPiK . (Ratajczaka 39) — 
„Architektura Bułgarii w rysun­
kach” g. 10—21.

, -I
SZPITAL KLINICZNY im- 

WŁOWA — chirurgia, uiter 
kulistyka (dl. Garbary > 
510-21).

MIEJSKIE POGOTOWI - 20,
TUNKOWE (ul. Chełmoński fi

L POWIATOWE '
i nr 103, tel. nr 86-86)tel. 544-44). 

Kościuszki
23 Lutego 13, ^*40,

qtarolęc1'Główna a3, = «,
79, Winogrady, Swarzę
Ostroroga 6.

APTEKI: 
wieża 22,
Głogowska
NOCNY: <


